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diencja na 
P zedstawiciele mocarstw zachodnich przyjęci 

przez generalissimusa Stalina 
MOS!CWA (PAP). - Agencja TASS donosi, że .cbJa 2 sierpnia Generalissimus 

Sta!ln przyjął ambasadora Stanów Zjednoczonych - Smitha, ambasadora Francji 
- Chataigneau i specjalnego wysłannika brytyjskiego ministra spraw zagranicz­
nych Bevina - Robertsa. 

Roberts, ambasador USA Walter Be­
dell - Smith ~ ambasador Francji Yves 
Chataigneau oświadczyli, że wysyłają 
niezwłocznie raporty do swyc.i rządów. 

Podczas audiencji obec,ny był radziecki minister spraw zagranicznych -
Mołotow. 

Przed audiencją i p0 audiencji u ge­
neralissimusa Stalma przedstawiciele 3 
mocarstw zachodnich konferowali w LONDYN (PAP.). - Donosząc o I go, opuszczając Kreml: nadzwyczajny 

przyjęciu przedstawicieli 3 mocarstw wysłannik ministra nevina - - Frank ambasadzie amerykańskiej. 
z ach odn ich przez generalissimusa Sta-
lina, dzienniki londyńskie stwierdzają, 
że audiencja ta odbyla się na Kremln 
od godz. 'R,1 do 23 czasu moskiewskie-

Palmiro Togliatti 
wyjechał do Bolzanetc 

RZYM, PAP. - Przywódca komunistów 
włoskich Palmiro Togliatti wyjechał do Bal· 
zaneto w pobliżu Genui, gdzie spędi.; dwu­
l'Yl ' ~s i ęczny okres rekonwalescencji. 

Żniwa na ukończeniu 

~~~~~~~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-

Koniec .kariery Claya? 
Twórca „kryzysu berlińskiego" podobno w niełaskach 

BERLIN. Agencja AND donosi, ze źródeł Pogłoski na ten temat pojawiły się po raz 
amerykańskich, że generał Clay, amerykański pierwszy po ostatnim pobycie Clay'a w Wa­
gubernator w Niemczech będzie wkrótce zastą szyngtonie, gdzie jego nieprzymyślane p'Jsu­
µ:ony przez ijtmerała W edemayera lub gen. nięcla., które doprowadziły do tak zwan1!1JO 
Clarcka, b. gubernatora amerykańskiego w Au „kryzysu berlińskiego" spotkały się z dezapro 
strit batą a nawet wyraźną naganą Białego D'Jmu. 

Pietro Nenni bawił w Polsce 
na zaproszenie tow. premiera J. Cyrankiewicza 
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Albańczycy do Staf ina 

TCRANA PAP. - Pierwszy kongres Towa­
rzys~wa Łączności Kulturalnej między Albanią 
i ZSRR, !który odbył się w tych dniach, wy­
stosował list do generalissi musa Stalina. Kon 
gres wyraża wdzięczność Stalinowi, jako naj· 
większemu przyjacielowi i niezłomnemu obroń 
cy narodu albańskiego, a jednocześnie obwń­
cy pokoju i demokracji na całym świecie. 

List 5twierdza, że naród albański widzi w 
osobie Stalina, spadkobiercę nieśmiertelnej 
sprawy wielkiego Lenina, który podjął walkę 
o zwycięstwo 5ocjalizmu na całym świecie. 
Kongres zapewnia Stalina, że naród albański 
pozostanie wierny ideom marksizmu-leninizmu. 

ł~owy ambasador Włoch w ZSRR 
WARSZAW#. PAP. - Według s:prawozdania 

Mimsterstwa Roln ictwa i Reform Ro,lnych o 
przebiegu akcji żniwnej, żniwa w trzeciej de­
kadzie lipca br. odbywały się w szczególnie 
pomyślnych warunkach atmosferycznych. 

WARSZAWA PAP. - W sobotę dnfa 31 goż dnia po południu P. Nenni odpmwadrnny 
lip<:a przybył do Polski, na zaproszeme sekre- przez wojewodę Piaskowsk iego wyruszył ku RZYM, PAP. - Podano do w!adomości, ze 
tarza generalnego PPS tow. J. Cyrankiew lq:a granicy CZPchoslowacji pod Kudową, skąd u· ambas~dorem . Włoch V: ZSRR m ianowany zo-
wybitny przywódca socjalistów włoskich - dal się do Pragi. . stał G1owanm de As .is. 

Do dnia 31 lipca w województwach central­
nych sprzątnięto 100 proc. żyta, 55-95 proc. 
pszenicy ozimej oraz 45 - 80 pmc. jęczmie­
nia. N ieco niższy ptocent sprzętu zbóż, ze 
względu na•późniejszy okres dojrzewania wy­
kazują jedynie województwa północne i po­
wiaty podgórskie. Województwa środkowe o­
raz południowe powiaty wojewódz.tw północ­
nych rozpoczęły już zbiory owsa. 
Wyjątikowo sprzyjająca pogoda, szeroko 'la 

5tosowana pomoc sąsiedzka oraz pomoc róż­
nych organizacji państwowych i społecznych 
umożl i wiła 5zybkie i pomyślne przeprowadze­
nie żniw. 

Pożyczka na budowę 
gmachu ONZ 

WASZYNGTON, PAP. - Komisja spraw 
zagranicznych Izby Reprezentantów zatwier­
dziła ustawę o pożyczce amerykańskiej w wy­
sokości 65 m'.lionów dolarów na budowę sie­
dziby ONZ. 

Pietro NeTh!li. 
W Kudowie,Z<froju nastąpiło tegoż dnia spo 

tkan:e między tow. Cyrankiewiczem a Nennim . 
W konferencji brali udział ponadto z ramienia 
PPS sekretarz CKW PPS i naczelny redaktor 

Szakasits prezydentem 
„Robotnika" tow. Stefan Arsk.i oraz poseł Ju- BUDAPESZT PAP. - Przewodniczący Wę- kandydatura Arpada Szakasitsa. Posłowie po-
1.ian Hochfeld. gierskiej Partii Pracujących, Arpad Szakasi!s wstali z miejsc i entuzja5tycznymi oklaskami 

W czasie kilkuqodzinnej konferencji omó- wybrany zo!<lał we wtorek prezydentem Repu- powitali oświadczeni e przewodniczącego. 
wiono w sposób wyczerpu .i ący sytuację poli- bliki Węgi erskiej. Wobec zgłoszenia jednej tylko kandydatury 
tycrną i zadama ruchu robotniczegó na naj· Parlament węgierski zebrał się o godz. 10-ej tajne glosowanie - w myśl ustawy - nie by 
bliŻiSzy okres. W rozmowach stwierdzono cal- · rano. Na lawach rządowych zasiedli członko- ło potrzebne. Arpad Szak,asits został wybrany 
kowitq zgodność poglądów. wie rządu z premierem Dinnyesem l wicepre- przez aklamację wśród burzliwych oklasków. 

Nazajutrz dma 1 sierpnia P. Nenni w towa- mieretn Rakosi na czele. W łożach zaiął m' P.j- Po przerwie nowy prezydent republiki zło· 
rzystw:e tow. Cyrankiewicza, tow. Arskiego i s-ce korpus dyplomatyczny:. Na początku po· żył ś.lubo·wanie. Posłowie, rząd i publ.iczność 
Hochfełda przybył do Wrocławi a. siedzenia parlament przyjął jednomyślme re- zgotowali mu serdeczną owację. W odpowie-

W dniu 2 sierpnia P. Nenni, oprowadzany zygnację b. prezydenta Zoltana Tiłdy. Następ· dzi na przemówienie powitalne przewodniczą­
przez wojewodę dolnośląskiego Piaskowskie- nie przewo<lniczący parlamentu Nagy Imre ceqo parlamentu. prezydent Szakasit5 wyglo­
go i tow. tow. Arskiego i Hochfelda, zwied7.ili stw i erdził, że wpłynęła jedna tylko kandyda-1 sil król.ką mowę, poczym posiedzenie zamknię­
szczeqółowo Wystawę Ziem Od7.yskanych. Te- tura na prezvdE>nta republiki, a mianowice to. 
~ ........................................... ~.._, ............ ..._,. ............ ....,. .......................... .._... ................... ~ ............ ~ ......................... ....,. .................................................................... ....... 

Arabowie naruszają roze;m w Palestynie 
Żydzi domagaict się włączenia Jerozolimy do państwa Izrael 

Ustawa ta zatwierdzona już przez senat cznych państwa Izrael Shertok wystosował na przez Arabów rozejmu w Pa/estynle. 
TEL-A VIV PAP. - Mini&ter spraw zagrani-i rym wskazuje na systematyczne naruszanie 

zostanie wniesiona w środę na rozpatrzenie ręce przedstawiciela sekretarza genera.lnego MinisteJ Shertok stwierdza, że w okresie od 
tzby Reprezentantów. ONZ w Teł-Avivie Readmana pismo, w któ- 20 do 30 lipca oddziały Legionu Arabskiego ...............•••..•.•..•..•...•........•.••• „ .••.••...............••.......•.....•....••. 

naruszyły rozejm dwukrotnie, wojska eaipsJ..le 
- 22 raa.y, wojska irackie - 10 razy ·..,,n1<.ko 
Kaudziego - 12 razy, wojska syryjskie - raz. 

··rowokacf e policji Trumana 
Miss Eentley - agentka wywiadu - „głównym· świadkiem" przeciw aresz­

towanym działaczom komunistycznym 
NOWY JORK PAP. - Dochodzenia prize::iw wionego przewodnli-czącego k ·im'sil hadan -i I gę dziesiątek milionów czytelników brukowej 

ko prnywódcom amerykańskiej partii komuni- działalności antyamerykańskiej. Afera Eiisa- prasy od nadzwyczajnej sesJi kongresu, na któ 
stycznej opierają się przede wszystkim na ze- beth Bentley jak p6dają w kołach dziennikar- rej txzy się gra polityczna, poprzedzająca 
znani.ach prowokatorki tajne•j policji amerykań skich obliczona jest na to, aby odwrócić uwa wybory pre7ydenta. skiej Elisabeth Bentley. Miss Bentley usiłuje 
róWl).ież obarczyć swymi zarzutami wielu po­
lityków ery rooseveltowskiej or&1; współpra­
cowników Wallace'a. 

Zeznania jej są publikowane w prasie ame­
rykańskiej, zastępując sensacyjne powieści 
amerykańskie. Miss Bentley oświadczyła, że 
Jako prOWDkatorka tajnej policji amerykań­
skiej wstąpiła do partii komunistycznej i była 
,,łącznikiem" między wyższymi urzędnikami 
administracji amerykańskiej a 1<ie.Nwnictwem 
partii komunistycznej. O „prawdziwości" jej ze 
znań świadczy fakt, że w zeznaniach swych 
podała, iż otrzymywała tyle ,,dokumentów" dla 
komunistów amerykańskiich, że musiała je 
przenosić w duż•rch w.()rkach .•• 

Prowokatorka Bentley jest bohaterką prasy 
sensacyjnej amerykańskiej. Została ona rów­
ni47. Do.wolna :n.a świadka Drzez Thomasa. osła 

Bilans walk w Chinach 
MOSKWA PAP. - Agencja TASS podaje I okre5ie 164 miasta, zwiększają<: liczbę oswobo 

komunikat armii ludowo - wyzwoleńczej r..h!n , dzonych miast do 586-ciu, co stanowi 2ó prcc. 
który podsumowu je wyniki walk, za okres od ogólnej liczby miast ch ińskich. 
J :pc~ 194? r. do lipca 19~ roku. Z komumk:ltu Ogółem poczynając od Lipca 1946 ro·kll, co 
wvmika, ze w tym okre.sie wojska Kuommtan- lipca 1948 , ku armia Kuomintanqu strac'.ła w 
nu 5traciły 1 milion 521 tys, żołnierzy i · ofice- . . . - . 
rów, :t tej liczby 953 tys. dostało się do niewo- ten .sposob 2 .m1llony 641 . tys: osób: D? n'.e­
li, 540 tys. zostało zabitych albo rannych, a 28 woh dostało się 1.630 tys zolnierzy 1 of1~"!;0w 
tys. - przeszło l!la stronę armii na rod 1WO -
wyzwołei1czej. 

'N tym samym czasie armia demokrd'yl·zna 
straciła 432 tys. żołnierzy i oficerów. Armia 
dem-0:kratvczna wv-z,wo1iła we ws.oomoianvm 

Kuomintangu. 
Wi ększość żołnierzy i oficerów armii Ku­

omintangu ,k tórzy dostali 5 i ę do niewoli, wal 
riy obecnie w &zereaach armii demokr3•vcz­
neJ. 

Dane o naruszeniu rozejmu przez Arabów w 
Jerozolimie opublikowane zostaną w terminie 
późmejszym. 

TEL-AVIV PAP. - Minister spraw zagral!li· 
cznych państwa Izrael Mosze Shertok oświad­
czył, w poniedziałek na kon~rencji prasowej 
iż rząd jego domaga się przyłączenia Jerozo­
limy do państwa Izrael z uwagi na to, że bez­
pieczeństwo i dobrobyt tego miasta doty>Ch· 
czas n ie zostały zapewnione. Shertoik stwier· 
dzil, że rezolucja zgromadzenia generalnego 
ONZ w sprawie Jerozolimy nie jest realizo· 
wana. Rada Powiernicza, której pow.ierzol!lo o­
pracowanie „statutu dla Jerozolimy" dotych­
cza5 tego nie zrob i ła, co więcej postanowiła 
ona odłożyć na czas n ieograniczony podjęcie 
de<:yzji w tej sprawie. Jednocześnie rnzjemca 
ONZ w Palestynie hr. Bernadotte, ignorując 
rezolucję zgromadzenia generalnego, zapropo­
nował oddanie Jerozolimy Arabom. W tym sta 
nie rzeczy - oświ adczy! Shertok - jesteśmy 
zdania, że mamy prawo podjąć kroki, jakie w 
danych okolicznościach uważamy za koniecz 
ne. 
125 OBSERWATORÓW AMERYKAŃSKICH 

W PA LES TYNIE 
WASZYNGTON PAP. - Departament Stanu 

donosi, że gene.rał brygady Wi11iam E. Riley z 
oi0 choty morsk iej USA został mianowany 5ze 
fem obserwatorów amerykańsk ich w Palesty­
nie. Uda ie s i ę on samolotem na wyspę Rodos. 
Liczba obserwatorów amerykańskich w Pale.sty 
n.ie zostaje obecnie podwvższona do 125. _ 



Pr a H' U I odzież q Wysiedlenie · ~r~ądnika ONZ 
uchwalona zostanie na Konfer ncji Światow j Federacji Miedzi ży Demokratycznej Z terytorium Izraela . 
Karta 

w Warszawie. Do tolicy Polski przybywajq d 1 gaci 50 narodów świata 
. \<\'ARS~AWA PĄP. - \V :zwią'Z.ku z mającą - Jak p rzeb iega ją rpr:zygotow1rni:.1 do konfo- mhr'~iP7" radziecJc.iej (Wiera Iwanowa i Miko rząd Iu aela pos tanowił wysi edli ć z terytorium 

Lm DYN PAP. - Jak donoszą z Tel-Avlvu, 

61 ę o?byc .w dniach 8 - 18 i;lerpn.ia br. w War rencj1? la i S:zuww), hiszpańskiej (Julio Arist izaoal) izraelskiego urzędnil.> a ONZ, Johna Larsen~ 
szawie 1mędzynarodową :konferencją młodzi e- - Uk on.,,; tytuowal s i ę j uż w v\Tarszawle mi ę- ang:el6kiej .(Jack Bernetein), włoskiej (Wiliam Szweda z pochodzenia, którego oakarżył o dz:ia 
iy pracującej, organizowaną przez Swiatową dzyndrodowy komitet przygotowawczy konie- VaJ sesia), bułgarsk iej (Roza Div!kowa i Iwan l alność a nt~·żydowską. Larsen był aekretarzem 
Federacj ę Młodzi eży Demokra tycznej, przed- rer;cji, w sklad którego wchodzą przedstawi- Baszew).węgieraki ej (M ikołaj Popper i Karol pu lkowni:ka Brunsona, obserwatora. ON.Z W Je 
s taw1<;:1el PAP przeprowadził rozmowę z prze- ciele: SFMD (Bert Williams). mtod.zi eży poi- Kesz). rumu11sk1ej (Petre Drocan) jugosło- 1 rozoli mie . Pozwolono mu na udarue się wrn:i: 
bywającym w \Narazawie p. Berlem William- s-kiej (Mi ro.sław Dyner Bogdan Tomorow'.cz) , wiański Pi [Budo Saszkic) . z ro dzi ni\ do Transjordani i. 
sem, sekretarzem generalnym SFMD, któ-rej 

t.reść Ia°k~a~:::Vc~o~~:~ynaro<lowej Konferen- Marsz 10·1/nych Grek o' w „o zwyci•stwa 
cj~~~~:ż~:::;:;;~e~~st utrwalenie J wzmo . . li 'f 
cnienie jedności młodzieży pracującej całego U b ł •• I • K • C I G k• • p •• K • t • świata w walce 

0 
jej ekonomiczne 1 poiitycz- c wa y sesy1 p enarney om1tetu entra nego rec 1ey artu omums yczneJ 

ne P.raw_a., w walce o pokój, demokrację i nie-, PARYŻ (PAP.). Rozgłośnia Wolnej Grecji : żołnierzy armii demokratycznej, powzięli jed· klem że każdy Grek wypełni swój obowiązek 
zaleznosć narodową. podaje komunikat o IV plenarnej sesji Cen- ; nogłośn i e rezolucję 1treść której podajemy w wobec ojczyzny • 

. - Jakimi ~ro~ami dążyć będz.i e ko:nferen-1 tralnego Komitetu Greckiej Partii Komuni- ! streszczeniu. ' . ""!1:. Rezolucja podkreśla WYb1tny UAhlaJ 
CJa do osiągnięcia tego celu? styczne j która odbyła się w górach Gramos. I • • ..JJ członków pa.rti komunistycznej w wal· 

D I 
. "' . . . 1 RezolucJa mowl o zaciekłej walce którą 

- e egac1 zebrani na konferencji uchwalq Przedmiotem obrad była sytuaC)a WOJSkowa 1 d 6 t d . t mia d k 't kach o wyzwolenie Grecji. „Komuniści grec-
K.4RTĘ . PRAW J;IŁODZIE2~, która zostanie ( polityczna w Grecji oraz wynikające z tej sy· i 0 

; y~o nt oczy a~ emo r~ yczna cy - stwierdza rezolucja - stanowią kręgo-
P0rzedJ?,zona Radz1i; Ek~nom1czno - Społeczne j ! tuacji r.adania dla Greckiej Partii Komuni- ' ?a. f~on~.e ,G

1
rakmcts, _ st.a.wi~j~c czoł~ mcprzy- słup armii demoltratycznej". 

rgaru.zaq 1 Narodow Zjednoczonych oraz uze st . J\\Cle owi w.eo ro me s1ln:eJs:-<•mu 1 dos.kona- 4 G , P t' K . t 
~zeniom pracowniczym i związk d -1 yc~ncJ. . ' le zaopa.trzonemu w sprzęt wo"enn recKa ar ia omums yczna zwraca 
wym całego świata om zawo 0 Referentem tego punktu porządku dzienne- J y. uwagę na opłakane rezultaty gospodar• 
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. , go był generał Markos. ! '» Bitwa o Gra.mos Jest dowodem że demo- czej polityki rządu ateńskiego i tmperla.U„ 

ar a raw vuz ezy s anie się bazą na' u i · „ ł · · łd ł k ~ · 1 · odl ł --' t l ·1 l · Od k · · lttóre/ młodzież pracująca c 
1 

ś 
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_ czes mcy seSJI po z ozeruu ho u cz on om kracJa w wa ce o ntep eg osc narodową s ycznyc t ko anglosas 1:1ch. ,, za onczema 
wadzić będzie dalszą walkę ~ e;~ojew ;:wpr w Komitetu Centralnego, którzy zginęli jako bo-1 zwycięża w Grecji. Klęska monarcho-faszy. I drugiej wojny świaiowej - zaznacza rezolu· 
1poleczeństwie. a ~~~ wysłaniu pozdrowi~ do zmu jest bliisT.ą ~~'edykolw~k, pod ';!!~n- c~~-: syt~acja ek~tlomiczna i fina~sowa Gre· 

- Jak przedS'tawla .s i ę liczbowo udzi ał de- N k • M h CJ1 nigdy Jeszcze me była tak tragiczna. Wa• 
legat.ów młodzieży różnych państw w kon.fe-1 o, ... re p1· ... owo ac1e OC a runki egzy~tencji ws~ystkich pr~~ujących P~-
renCj' 1 '1' . gorszyły się znaczrue od chwili przyznarua 

- Chciałbym z naciS>kiem podkreśli ć za inte- p 1· • f k • b 1· , k" h „pomocy" amerykańskiej" .. 
resowanie, jakie konferencja budzi wśród mJo O lC]a rancus a aresziu]e O ywate 1 rumuns lC W wYnfku polityki rządu ateńskiego wzma-
dzieży caJego świata. Dziś już wiem na pewno PARYŻ, PAP. - Na podstawie zarządzenia obawiać, że część zatrzymanych zostanie z ga się ruch strajkowy naród grecki w rejo-
że weźmie w ni ej udział ponad 500 delegatów FrancJ'i' wys '.edlona. nach opanowanych prz'ez monatchistów, coraz 

t . min'.stra Mocha, policja francuska dokonała 
rep.rezen UJ~cy~h młodzież przesz/o 50 krajr5w Humanite'' pisze m. in.: , Moch dokonał silniej sprzeciwia się terrorystycznemu reżJ. 
§wiato,. a nie 1est w ykluczone, że liczby te je- rewizji w szkole rumuńskiej w Fontenay aux noWej prowokacji w stylu' Be'aure~ard, tym mowi. Rezolucja zwraca uwagę na ŻyWy 
11zrze się powiększą. Roses, stanowiącej, własność państwa rumuń- · k R · k' · R bi' L dd' i k ki ł J • • 

Przy jazdu pierwszych delegatów na konfe- razem przec;w o umuns 1e4 epu ice u- o. zwę ~a . wywo ~ y w sporeczenstw1e grec 
renc j ę <'podz.iewamy się już 5 bm. skiego. Dokonano licznych aresztowań. Za- dowej. . Ten oddany pomocnik kapitalistów kim prQpozyc~e po~OJOWe ~z~du demokratycz-
____ , trzymani obywatele rumuńscy zostali przewie- francuskich nie może wybaczyć młodej de- nego powoduJąc rownoczesnie coraz to 1rłęb• 

Groźny pożar 
pod Ostródą 

zieni do kom:sariatu. mokracji rpmuńskiej nacjonalizacji jej •prze- szy rozłam w łonie obozu monarcbo-faszr 
Donosząc o tych represjach policyjnych mysłu. sto·wskiego. Objawy tego niezadowolenia I 

'Ve wsi Brzydowo, pow. ostródzkiego, wo j. 
ols:z:tyński ego, z nieustalonych przyczyn wy­
buchł olbrzymi pożar, który na skute!c suszy 
i upałów szybko rozprzestrzenił się na obsza 
rze całej gromady.. Dzięki energicznej akcji 
ratunkowej ośmiu okolicznych straży - po 
żar zlikwidowano. 

„Combat" stwierdza że wielu spośród aresz- Ksenofobia, prowokacje policyjne przeciwko rozłamu przejawiły się w szeregach wojska 
towanych przebywa 'od długich lat we Francji demokracjom ludowym i Związkowi Radziec- rozłamu pnejawiły Sil; W szeregach wojsk 
i uważanych jest powszechnie za przyjaciół te kiemu popieranie elementów faszystowskich ateńskich, na co rząd Sofulisa. zareagował 
go kraju. Dzienn:k zapytuje, jakie są istotne i zdraJców krajów Europy wschodniej i środ- wzmoieniem terroru. 
powody tych powtarzających się wciąż szykan kowej - oto polityka Mocha, prowadząca 5 Następnie Grecka Partia Komunistyczna 
policyjnych wobec cudzoziemców, które przy- do zdyskredytowania prestiżu Francji w kra- stwierdza, że tymczasowy demokratycz. 
noszą niezmierną szkodę Francji. Należy się jach Demokracji Ludowej. ny rząd grecki cieszy się pełnym poparciem 

Pastwą płomieni padło 5 budynków mieszkal 
nych I 16 obiektów gospodawzych, w których 
częściowo zmagazynowane były tegoroczne 
~biory. 

Si.kody oblicza się na sumę około 60 milio­
nów złotych. 

partii 
NOWY JORK PAP. - Rozpoczęła się tu !4 

ogó lna-narodowa konwencja partii komuniatv­
cznej USA, która podczaa kilkudnio·wycb <•b­
rad opracuje platformę polityczną partii i ::i lan 
kampan ii politycznej na rok bieżący. 

Poprzedn ia konwencja partii odbyła 6 : ę w 

komunistycznej USA 
olbrzymiej większości narodu na terenach wy. 
zwoJonych. 
fi Jako główne zadania, WYmagające na.· 

tychmiastowej realizacji, plenarna sesja 
Nowym Jorku w roiku 1945'. Centralnego Komitetu Greckiej Partii Komu. 

Konwencja zaczęła się wielkim wiece'll p:o- n:stycznej ustal!ła: 
tes.tacyjnym przeciwko prześladowaniu komuni 
atów w USA. Na konwencję zaprosze.!J.i '!o:!o:a- a) osiągnąć całkoll\· ite zwycięstwo na froncie 
!: w charakterze prżed.staswideli partii komu- Gramm1 - Smolikas. 
n:stycznych Francji - Francois Billoux i Wie! b) powiększyć o 100 proc. stan armil demo-
kiej Brytanii - Philip Piratin. kra.tycznej w określonym terminie I według 
Władze amery'kański e odmówiły jednak wi- pianu, uwzględniającego poszrzególne rejon~; 

Ponowna dewa I U a CJ
• a Iran ka Z'' Piratinowi, a i obecność Billoux jest pro- C) polepszyć uzbrojenie armii. demokratycz· 

· blematyczna wobec braku decyz ji departamen nej oraz zaopatrzenie żywnościowe I odzieżo­
tu 1>tanu w sprawie jego przyjazdu do USA. we. W zakre·ie uzbrojenia naleiy przede 

na rozkaz dykiatOrÓW amerykańskich Konwencja partii komnnistycznej USA 'J d-bywa s i ę pod ha5lem waLki o pokój, o pra wa wszystkim zaopatrzyć oddziały demokratycz· 
LONDYN, PAP. - Paryski korespondent shallowskie nacisk w kierunku dewaluacj i ich obywatelskie i o be7.p ieczeilstw'o mi ędzyna- ne w sprzęt artyleryjski. 

,,Financial Times" powołując się na infonna- walut. Francja przeprowadziła niedawno de- rodowe. W 7Aikończeniu rezolucja stwierdza, te 
cie ze źródeł miarodajnych donosi, że mipi- waluację franka, lecz w amerykańsklch ko- Letni rejs Daru Pomorz " gł~\~nym celem Greckiej Partii Komunlstycz-
ster Reynaud zamterza frzeprowadzić dewa- łach finansowych panuje przekonanie, że we S k k 1 " „ .a neJ Jest porozumienie z ws:i:ystkimi uczciwymi 
luację franka. w związku z ciężką sytuacją w I Francji należy przeprowadzić ponownie de- b tat.e 1 stz .° ny „~a; Pbomorza od.bY':'apią~y elementami demokratycznymi które to porozn 

Jak
. . 

1 
o ecme e m reJ~ cw1c11e nv z uczn1am1 an- ml - 1. d .' J 

leJ znalazła s ę Francja wskutek wyczer- waluację. Obecny rząd francuski - jak wy stwowej Szkoły Morskiej ·przybył dnia 29,7 enie poz~o 1 ?a ~pę zen 8 ~ kra u wojsk 
pania jej rezerw złota i kredytów zagranicz- n:ka z korespondencji , Financial Times" _ 1 do Liverpo-0lu, skąd po G-ciodniowym postoju I ob~ych pan~tw 1 poło.zy koniec 1mperlallstycz· 
nrch, . • . . ' . . . • w czasie którego przeprowadzone były ćw icze- n~J o~upacjt w __ GrecJl, przynos:i:ąc w rezulta-

J ak wiadomo, adminis.rator planu Mar- zamierza uczynic z:adosc ządaniu fmanststow n!a praktyczne dla uczniów, uda się w dalszą cie ntcpodległosc narodu greckiego i poszano· 
halla niejednokrotnie wywierał na kraje mar- francuskich. podróż do Bergen w Norwegii. wanie demokratycznych swobcid na.rodu. ' 

lłlichal Szołochow 
_..._ w= 

Nauka e • ' • 111ena w-1sc1 
U~iawili nas w kolumnę marszową i po-i cząłem palcami rozdzierać sobie usta, 

gnah na zachó~ .. Po. obu s~r<:~na.ch drc;igi s~ła wgniatać oczy„ by ból pomógł mi wstać. 
~1lna eskorta i Jakich dz1es1ę~m Niemcc;iw Kolumna już przeszła i słyszałem, jak 
.1ech~o n'." ~otocy~ach. Gnali nas s~ybk1m sŁukają koła nadjeżdżającego motocyklu. 
krok1_em l siły mo~e wyczerpywały się osta A jednak wstałem. nie og1ądając się na mo­
~eczn~e. Dwukrot~ie I!adłem, a~e ws~a~a- tocykliste, chwiejąc się jak pijany, zmusi-
1~e~ i szedł en~, wiedziałem bow1.em, z~ Je- łei;n. się do tego, by dogonić kolumnę i zająć 
zelt będę lezał zbyteczną mmutę ~ ko- m1eJSCe w ostatnich szeregach. Czołgi i sa­
lu!rJ:!'la pomaszeruje - zastrzelą .~me. na mochody niemieckie, które przechodziły 
tnleJscu tu naedro~ze„ Tak postąpili z idą- 1;1rzez, rzeczkę, zmąciły wodę, jednak pili­
cym J?rzede 'mną s1er2la:ntem. Był ranny w smy Ją, tę brunatną ciepłą lurę. i wydawała 
nogę 1 szedł~ trudeffi:._Jęczał c:zasami ~awet się nam lepsza niż najświeższa woda źród 
krzyczl}ł z boJu. Uszhsmy z kilometr i wte- lana. Zwilżyłem głowę i ramię. Odświeżyło 
dy głosno rzekł: mnie to bardzo. nabrałem znowu sił. Teraz 

już mogłem iść, mając nadzieję, że nie 
upadnę i nie zostanę na drodze„. - „Nie, nie mog~. żegnajcie, towarzy­

sze!" - i usiadł posrodku drogi. Towarzy­
sze usiłowali ~o podnieść. postawić na nogi, 
ale ciągle padał na ziemię. Pamiętam jak 
przez sen jego bardzo bladą twarz, ściągnię 
te brwi i mokre od łez oczy.„ Kolumna prze 
szła. Ranny sierżant został w tyle. Obejrza 
łem się i zobaczyłem, jak motocyklista bli­
sko do niego podjechał, nie schodzac z 
motocykla wyjął z futerału rewolwer, przy 
stawił do ucha sierżanta i wystrzelił. Zanim 
dotarliśmy do rzeki, Niemcy zastrzelili je­
szcze kilku czerwonoarmistów, którzy nie 
;nogli za kolumną nadążyć. . 

Ale oto już widzę rzeczkę, zburzony most 
i ciężarówkę, która ugrzęzia koło przepra­
wy, i tutaj padam twarzą w dół. Czy stra­
ciłem przytomność'! Nie, nie straciłem. Le­
żałem wyciągnięty jak długi, W ustach mia 
łem pełno kurzu, zgrzytałem zębami ze 
wściekłości, aż piasek w zębach trzeszczał, 
ale podnieść i;ię nie byłem wstanie. Obok 
nrnie przechodzili towa rzysze, .Jeden z nich 
cicho rzekł: „Wstawaj bo zabiją cię!" Za-

Zaledwie odeszliśmy od rzeczki. gdy na 
drodze spotkaliśmy kolumnę średniej wiel 
kości czołgów njemieckich. Posuwały się na 
przer.iw nam. Kiemwca przedniego czołgu. 
spostrzegłszy, że idą jeńcy, ruszył na całe­
o-o w pełnym biegu werżnął się w naszą ko­
lumnę. Przednie szeregi zostały zmiecione 
i zmiażdżone przez gąsienice. Piesza eskor 
ta i motocykliści z głośnym śmiechem pa­
trzyli na ten obrazek, coś tam wrzeszczeli 
do czołgistów. wychyiają.c się w łuk, wyma 
chi wali rękami. Potem znów ustawili. nas 
w szeregi i pognali nas bokiem drogi. We­
seli ludzie ci Niemcy, nie ma co mówić. 

Tego wieczoru i w nocy nie próbował~m 
l~ciek~ć. zr9z.11miałem bowiem, że nie potra 
flę ~JSĆ posc1gu, zbyt osłabłem od utraty 
knv1, a poza tym strzegli nas bardzo mocno 
i każda próba ucieczki niewątpliwie skoń­
m:yłaby się niepowodzeniem. Ale jakże prze 
kilnałem siebie potem, że nie spróbowałem 
uciec .. Rano gnali nas p~zez ~akąś wieś, w 
któreJ kwaterował oddział ruelnlecki.. żoł-

nierze niemieccy powyskakiwali na ulicę, I ,,Idź do swego lekarza. On ci natychmiast 
by na nas popatrzeć. Eskorta zmusiła nas. udz!eli pomocy". 
byśmy przebiegli całą wieś kłusem. Przecież Nie poiąłem wtedy drwiny, i uradowany 
trzeba było poniżyć nas w oczach idących powlokłem się do stajni. 
na front żołnierzy niemieckich! Biegliśmy Lekarz wojskowy przyiął mnie na pro· 
więc, a kto upadł lub pozostawał w tyle, gu. Był to już cień człowieka. Wychudzony 
ten natychmiast dr,stawał kulę w łeb. Pod do niemożliwości, zmęczony wszystkim co 
wieczór byliśmy już. w _o~?zie d~.a jeńców. przeż:ył, i:iie. był J~~ zupei.nie norma.'iny. 
Był to dz1edzuucc Jak1eJS stacJ1 maszyno- Ranni Jezeh na sc10łce z nawozu i dusili 

wo-traktorow~i. gęsto .ogrodzony druti:m się .o~ okrop_nego ~1!!-rodu, n~pelniającego 
kolc_za.stym. Wewnątrz Jeden przy dr'.-lg1m sta.i~uę. U. w1ększosc~ rany rmły się od ro­
stah Je!lC:')'.. Przeka.zano n_as, warlown!kom bakow, w1~c. kto mogł wygrzebywał je z 
obozu, a c1 kolba1111 karabmow zagnali nas ran palcami i patyczkami... Tuż obok leża­
w ogrodzenie. Powiedzieć, że obóz ten był ło w1eln zmarłych jeńców - nie nadążano 
piekłem - to znaczy nic nie powiedzieć. ich wynosić. 
Ustępów ni~ było: . Ludzie ~~ła~wi'.3-li swe „- W~dz!eliście? - 'spytał mnie lekarz. 
p_oti:zeby tuz na ~IeJSCU, stali. 1 leze~1 '!' bło- -. Czym.ze Ja mogę wam pomóc? Nie mam 
tie i w cuchnąceJ cieczy. NaJbardz1e.i osła- am kawałka bandaża nic nie mam! Idźcie 
b1eni w ogóle już nie wstawali. Wodę i po- stąd na litość boską.'idźcie! Zerwiicie wa­
żywienie dawano nam raz na dobę. Kubek sze bandaże i posypcie rany popiołem. Tu 
w~dy i garstkę ~urowego prosa lub zbut- koło drzwi leży świeży popiół". 
wiałego słoneczmka - to wszystko. Tak też zrobiłem. Podoficer spotkał mnie 

~ieki~dy zupełnie zapom~nano dać nam u wejścia, szczerząc zęby w uśmiechu: -
coskolw1ek„. , „No .iak? O, wasi żołnierze mają doskona-

Po dwóch dniach zaczęły się ulewne desz lego lekarza! Pomógł wam?" - Chciałem 
cze. Błoto w obozie rozdeptano do. tego go w milczeniu wyminąć ale uderzył mnie 
stopnia, że brnęliśmy w nim po kolana. oięścią w twarz 'i krzyknął: Nie chces~ 
Rano z przemokniętych ludzi szła para. bydlę odpowiaoać? !" Upadłem" a on dłu­
jak z k_oni, a d.eszcz _lał. bez us~nku„.. Co go jeszcze ~_opał m~i~ w piersi i w głowę. 
~10c U!rJierało :.r;1kadz.1e~1ąt ludzi. Od medo- Kopa~ tak umgo, poki się nie zmęczył. Te­
.iadama z kazaym amem wszyscy stawa- go Niemca nie za~nę do śmierci nie nie 
hśmy się słabi. W dodatku dokuczyły mi zapomnę! Później . też mnie bił ~iejedno­
rany. krotnie. Gdy mnie tylko przez druty do-

Na szósty dzień poczułem, że jeszcze strzeże._ ka_że wyjść i zaczyna bić, bez słów 
bardziej . dolega mi ramię i rana na głowie. w skup1~ru~„., 
Zaczął s1_ę ~roce~ ropny; Z ran zaczęła się Pytacie, J!lk wyt!zvmałe.m? • 
wydz1elac. mezn.o~na won. Obok obozu znaj ~~zed •• ',VOJną, .kiedy me byłem Jeszcze 
d~w~ły_ ~1ę staJm.e kołchozowe, w których Il2-e'"11amRiem, praco~a~em Jako tragarz na 
lezeh c1ęzko ranni czerwonoarmiści. z rana I~amie, brałei:i na s1eb1e po dwa worki so­
zwr?ciłem się do dyżurnego podoficera z h, P? _iog k~lo ka_żdy. . Sił miałem dość, 
pr9sbą .o poz~olenie .udania się do lekarza, skarzyc się me moz~a„ i. org~nizm w og-óle 
ktory Jak rm opowiadano. znajdował się mar.n zdrm~~· na.iwazmeJszc Jednak. że nie 
prf~. rannych V: stajni. !"odoficer, który chciałem urmerac, wola oporu była siln:i. 
mow1ł nonra\Yme po rosyJsku, odparł: - c. d. n. 
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Po sublokatorsku o oo Wa erian· Znajomy mój mieszka na t. zw. sublo­
katorce. Żamicist j edl'Cak być zaaoicolonym 
z tego i,e - jak to się rnówi - iD dobie 

W Czte·rdz1'estq roczn1'cę śmierci wielki~:JO głr•du miesz~1iiowego znalazł 
prz.ecie •. „ąl", ,:,n krzywi się. i wzdycha. 

W śród najlepszych -~olaków, którzy _walkę I Wierny n~ezł~mnie zasa~_om s?cja!izm_u i nPi Polski ,iak ta, gdzie p111w11·anif - Niech cholera - powuula tego 

''
za naszą wolnosc i waszą" uznall jako prawdz1wei demokracJI, Wroblewsk: - czło11'ielai. 1vid człowiekiem 11stąpi mie.i ci{nie, lO •''l/J./r,r.a'.orstwo wynalazl! 

anowan;1' •"olnos'C?. rozuin" ,; pra -- Pr',1~~•.·. li'" 7 r"esadzclĆ - 11róbow_alem. SWOJ główny i nieodparty nakaz życiowy, po- po ogłoszeniu amnestii dla komunardów prze· sca P · · • v, · · ,. • - - · •~ ' - - · bl 
stać Waleriana Wróblewskiego, wznosi. się I nosi się z Anglii do Francji i osiada w m:a- wa• gdzie cinnnofa R'niknie in promie- qo •!srokoic -- t• • ywisoie, polWJ su ..J . .:a-

. . : . dt . niarh rwwszechr>e i oświaty, a nędza i 11 iorslv1. .. 
dumnie i spiżowa jako wzor męsLwa, ofiarno· 1 steczku Onarv1lle, po rzymuiąc wzorem swe- sumiennv-m. rozkladiie POl"Szechnych _ Pokó.i'I _ P_rzerwal mi .z iryta~ją zna; 
ści i św'.adomego rewolucyjnego czynu. go życia najpiękniejsze tradycje emigracj: lwrzvśc{ dl.a innej Polski, a.ni żyć nn; jo1a11 _ Nier ck~J', 1 emu„ ciągł~ nie_po 1„~J·, 

· Wróblewski pochodzi z drobnej szlachty za· 1 P.olski~j. Wróble~slt~ umarł 5 sierpnia 19~8 ~ umirrać nfr~ mooe. TFSZYHTKO DT_,A życie wt rv.te. l'o.J1.lo np. ao lazienlcii go .ie 
grodowej, osiadłej pod Lidą. Urodził się mało Jego przew1~z.1one zostało do Paryza 1 J,T.JDU PR7,E'7, LUD - W TYllf HA- s1.ę, a t-M puk, rmk:·- ri~ mógłb'!f się ~a1~ 

w roku 1836, studia odbywał w Wilnie, a póź-1 poc~owane uroczysc•e na cmenta.rzu Pere i;.a- sJ_,E ZNA.TDTJJE ,'UEJ NIE TYLKO p1>3JJW8Zyr: -- 1-cvwdrt _ąo~podyni - n/IJ 
niej w petersbursk'.m Instytucie Leśnym za-lcha1se pod słynnym Murem Komunardow, PO'.TTVCZNY IDP,,dŁ O.TCZYZNY f.,ADNJi', 'LAK n:f,1JiC· l.,AZIENKlj} IJll.U-

, I b t b · b I d -.r•<:!."'El •JR I "RODKT DO JEGO l'Oll'Ać. Wróci;,' do domu około J'edena.sfe}, kładzie napół wojskov.rym, k1óry swy_m absol-

1 

o ok_ grobów owarzyszy ront z ary •a pa· "_.._,„„ ,. .r•. ' ' ;:,; " 
URZECZYWISTNIENI A.„" ta lerln:„: <lr;;ir1 < t u:or<.ę. już słyszę roz-

wentom dawał rangę oficerską. Otrzymawszy ryskich. rtióv:ki F 7,r-:yicgly>n 1 o'koju: ślicznie .s1ę 
posadę w Sokółce pod Białymstokiem, Wró· Kim był gen. Walerian Wróblewski, jak my • na."z s·<·'·lolratu·r JiT<)'l''·d~c;, "TOf!NY, P_SIA-. · ł · ·1 · · · yrudno zaprzeczyć, że to credo powstanca ,__ .u . , ... -• "' blewski wstępuje w roku 1861 do kółka re- siał i co czu o tym pow:e nnJ epieJ Jego '"U,<>ć•. p7··~."z":l'".'N .;e ~1.o'wi" JUŻ o ciągle} · p · i komunarda jest również aktualne dzi- "- ., ""' ~ ' - ' ' Y wolucyjnego. Jego hasłem było: ,,Przez wy- własne wyznanie opublikowane w aryzu w l•u1.trdi . zaduż(, p· CTH .uuzM wypala, za czę-

k 8 siaj, jak było 80 lat temu tylko, że my szczę· . zwalenie i uobywatelnienie ludu do niepodle· ro ·u 1 !39. sto pan chodzi do 11TJ1koc_ji. inisk_a_ się p_su.-śliwsze pokolenie - możemy już urzeczywist- . . głeJ· Polski". Zgodn'.e z tym hasłem uczestni- je.„ r'l1cę llv :;·iebic kogos zaprosic - cięz-
1 1 a· 1 t z · tlu niać to co Wróblewski tylko postulował. T ~o · k t · cy kółka prowadzili pracę uświadamiającą ••'es em .emoicra ą w o_mcmi~tm · irn sprawa. Ot, np. wczora,1, orzys aJąc z 

I -niac.zPn; 1, te.no •cyrozu. W i.nna Polskę jeszcze powiedz'eć trzeba, że z ducha takich t · d · , k Mn• "'Y1'•osla wśród chłopów białoruskich, i założyli w Bia· '" " ' .ego, ze f:(lspo Ynt z cor_ecz a„ ·• ""' , •• 
r>iż ta, którrx. litd nasz prnco1riti.·1mi T"- i·ak Dąbrowski i Wróblewski rodz" się i rodzić s; M, '-t~i" l•o po 0 ta'"O''""'ern po'·-"'ac p0 w-lymstoku tajną drukarnię, gdzie odbijano pi·, ' " „ · •e ,ir, ""' • ,.; • , ,, " ~,„ ~ u 

I kami. z pro~m podźw'.qnie nie ioier~ę: będą potężne duchy oporu przeciwko wsze!- nc~ j mo.1ej znajomej kolelcc,ję nut. ~~dwie 
Ima „Mużycka Prawda" (Chłopska Prawda), If!-ne.i Polski ncid tę .. 1al:a przy całf!Sf!I kiej krzywdzie i niesprawiedl'.wości świata zyny·1.11ąlem kliwzem. w za1?7.ku, ~ JUZ go-
które niosło w lud płomienne słowa walki o l lnstorycznych sw:uch praw, calosc1ą I · , . ·. . , . . -' spodyni w przedpoko3u: o, .1aka pu~kna da· 
wolność i wyzwolenie społeczne. .

1

i praw oby1i>ate7,~kich obrJn~zy 1,,szyst- rodzic s1ębędą dopoly, dopok1 triumfu bez m.a _ wOla z zachwytem, proszę rnnie 

Gdy wybiła godzina powstan:a !'tycznio- kich .'11/iVCh s1inów ~·ie vraanP. Dlrr i11
- reszty nie wywalczą. B. D. przedstawić. - Eh, do dicibw nie masz to 

wego, Wróblewski zostaje S7-efem sztabu ! :ja.k własny kąt! Wolność '.Comku,) w swoim. 
w oddziele Duchińskego, później zaś naczel- IJ k . pracow"lc· Kom;tety Domowe 7 domku„, , . . " • 
m.kiem w województwie grodzieńs~im,_ wresz I a ma f ą p a i ' • I I Gdyby_ ri~o.1 zna,Jomy byl ~~qlr>y, ~n,ysiec. r ~ 
cie od grudn:a 1863 r. - w Podlaskim 1 Lube! · · · I ;w.tegorn1 ze !ak ~ov,ie1?1., swia_tou;e31 ~wgł 
skim. Odnosząc liczne sukcesy nad oddziała· I Czy sprawa poniższa nie ma doniosłego zna I tymczasem dachy . przec:ekają, studnie czeka· I bym go .?ako~ pocieszyc. że. mw.!:"ouncie i:ie 

· w · bl ki · k . d k ta . czenia niech osądzą sami czytelnicy. ją na naprawy i m. on .1ed~n ff!-lci, sublolc?-tor t~teszc„ęsny. Cała nu car~ .. ro ews Ja o szczery_ emo ra I . . . . . . . . Organizac.1a Narodow Z.1ednoczonych tta 
- rea!JZUJe zarazem konsekwentn1e spoleczne 

1

. Wiemy wszyscy, z~omy m1eszkalnP. w Ło- Ja. kze częs o mterwencJe Kom1tetow Domo- tym wózku przecież jedzie. Po sublokator-
wskazania Centralnego Kom~ .. etu Narodowe- dzi mają swoje Komitety Domowe, których wych w tym czy innym urzędzie nie .wywie- sku widzicie . ONZ mieszka, w Lake-Suk­
go, zwalniając chłopów z pańszczyzny, tępiąc praca i chęć do n'.ej są nam dokładnie znane rają żadnych skutków. Zbywa się je, bo nie cee; na terenie St(J;nów Z.jednoczonych. J 
nadużyc:a i samowolę obszarników, zyskując i Wiemy także wszyscy ile dzięki właśnie tylko mają żadnych podstaw do występowania w też ma z tego tytulu, wielkie trudności, bo 
sobie w tfun sposób mir i szacunek wśród mas I Komitetom Domowym zostało naprawionych obronie interesów lokatorów. Od tego są po· „gospodarz" strasznie nac-iw'41ny. Zaprosił 
chłopskich. domów ile dachów, ile studzien ile innych dobno adm'.ni~tratorzy. • np. sekretariat ONZ znanego działacza 

. spraw ~ostało dostrzeżonych i zala„wionych. A i'aka i·eot ro'z'n1·ca , __ pracy Kom1'teto'w a świutowe,j _Fede1:ac_ji Zw-i.ązków Za.wodo-
J uż pod koniec akcji powstańczej w stycz- ~ w h L S zz t l d l N . dd . Setki milionów złotych wydatkowałv Komi- .adm1'n1·stra1.oro'w to dowodem tego n'1ech bę- wyc ' ou1s m_ an wv ą_ owa 1-1! _ew-mu 1864 r. o ział Wróblewskiego moc· y k t l 7 1, tetv na remont i różne naprawy w samej tył dzJe ostatni<> p'osuniecie Zarząd.u Nif'rucho· or u, a u go. siup, P.° icaJe .amer_y Mtn-~c., na przerzedzony został rozbity w okolicach k ·Ł dzi· -. . przyaresztowali. _ Nie oJW'ledzaJ - po-

Gościńca nad W'.eprzem. Wróblewski dwu- 0 0 · . . . . . mości m. ł,odzi w stosunku do admin'strato- wiadaja - ONZ-etu tu;arz twoja nam się 
krotnie ranny, wyniesiony został z pola bitwy , ~~ob~·azamy sob.!e prac_e : ~1el~1e korz:v· rów. Wynik jest taki, że Komitety wpadły w nie podoba. 
przez chłopów i przewieziony poza granice sci, J~kie o~iągnęl:~my dzięki _Komite~om na jakiś letarg i nie wypełniają tych obowiąz- Ostatnio to ,,gospodarz" lepszą polkę w 
galicyjską. Po wyleczeniu się z bardzo c:ęż- 1ereme cale.i P~ls~i. to zrozumiemy'. JR.kle 1? ków, których można od nich się spodz:ewać. stosu:nku do sublokatora z Lake Succes od-
k . h w 'bi k" · ·d · d p · bvło celowe iak1e rozumne powzięcie teJ Cierpi na ~ym nai'więcei· miasto no i lokato- stawił Oto G Marslwll powołał koni1SJP'' 1c ran ro ews 1 WyJeZ za o aryza, raz I · • ·. . . . . · . . ,; ' . . ,. .< 
poczynając emigracyjny okres swego życia. ustawy powolu.iące.1 do zyc1a Komitety. rzy. 10 „zbadanw , CZlf bP~1neczenst·1co_ Stanow 

. . . . Musimy podkreśl'.ć te korzyści, które dal Niezrozumiałym wydaje się, że w 4_m roku %Jednoczonych nie -·~est na~azon_e na 

W Paryzu Wroblewsk1 wchodzi natyc;_hmla·s.t nam wysoce spol,eczny wysiłek pracowitvch szw~nk prz.f~ _obeonosc cudzoz.,iemcou~ •. , w 
k t - J normalnej już pracy administracji dotychczas ON·· K 1 t d z d · w onr.ak z demokratyczną em1gracią rozumie'ącvch swoi·ą rolę Komitetów ale mu· LJ. om_"8,1a a 'l!la e .1/. "ii;g ą 11ąc 11) pohką bierze żywy udział w jej pracach zbli I . . ~ . ś . . . st t :akie po nie stworzone zostały ramy prawne działania akta ONZ_ i dokonac reunz7i w Lake Succea 

ża się ~ Dabrowskim i z innymi przywódcami s1~~. }~ nocze. nie :rn·m~cz~ ~at J: ~ Komitetów Domowych, nieokreślone zostały pod kątem widzenia t. zw. DZIALALNO-

. wa.iące. s ._ę w sv.;ą .ro ę. i zimy więc, ze Czy rzeczywiście M~ejska Rada Narodowa Oczy11.nsc1e, władze ONZ nie mają zam1,((-
ruchu niepodległościowo-rewolucyjnego. I n;es ismy' przez o~1eszal e ;;,~ -~ Y n·~- wcz~ kompetencje i zakres ich działania. śCI AN'1'!-;i-lr1ERKAŃSI([E,J . 

~?muna Paryska daj~ t!m patrioto~ moz- z;igadn1en1e Komitetow Domowych urasta do nie ujrzała jeszcze potrzeby u.gruntowania te- ru dopuścić funkcjonariuszy Marshalla do 
no~c czynnego wystąp1er:i1a po stron~: tyc~, wielkości iagadnieil'a na skalę nie tylko na· go stanu rzeczy? Przecież leży -~o przede su;oich archiwów personalnych, ale to i tak. 
ktorzy powstawszy przeciw Prusakom 1 rodzi- szego miasta ale państwową. nie zmienia w niczym .faktu, że USA da.ży 

d b ·1· 1 · · · lk • wszystk:m w interesie miasta i jego miesz- d mym z rajcom roni: wo nosc1 n1e ty o Fran Po jesz ze dalszym zapoznaniu się z trud- kańców. M K. l? sprawdzenia na Orgrrnizac}i NarodÓn' 
cji, lee~ ca~j Europy. Kwalifikacie wojskowe nościami c~apotvk~nvmi w swej pracy przez t1ednoc-:,onych znanego przysłowia: KTO 
i doświadczenie Wróblewskiego wysunęły go Komi' ty d eh ·dzim do wniosku że najwiek --------------- NA CZYIM WóZR'U SH::T}ZIE, TEGO 
na stanowisko dowódcy t. zw. fortów południo 'e 0 0 

• . Y . • . . PIOSNK]fl śPIEWAó B~DZ• \:. Ano, w 
eh B .1 . h . . . . . . . d szą przeszkodą w ich pracy iest brak Jakich- Ze STUDIUM DZIENNIKARSKIEGO tych warun~·ach trzeba ~ 11.0·~1""' ~eJ·s·c~ wv . ront 1c męzrne meug1ęc1e az o k . . , . · hk 1 . k . _ k ' · ' ''" · "''"" „ 

osi.atnich możliwości. Dopiero gdy już nie ~lwkietkó pbrzepils~wśl !łub _Jak~ic_ 0 wiek rnsti u W sobote dnia 7 bm. w lokalu Studium ctzyli .ioyproi_vadzić się_ z f:ake Succcs. ~sł.a-
. . . „ „ ·. _ ri1 . ra y one a a Ja 1 Jesi: za res czyn· . eczn-ie, m.ozna przecie .Jeszcze zn.ftlezc na 

by}o zołnie:zy an~ naboJOW W1oblewsk1 scho ności Komitetu Domowego, gdzie się zaczyna· Dziennikarsko-Publicystycznego w Łodzi .§wiecie pokó.j, _qdzie Narody Z,iednoczone 
dzi z poste1unku i - wymknąwszy się ~u?e:n ją kompetencje administratora domu, a gdzie ul. Piotrkowska 133 o i<odz. 16-tei odbędzie .będą mieszkały bez narażenia się na qw1g-
z morderczych łap wersalczyków wy3ezdza Komitetu. Brak takich przepisów doprowa- o:;i2 zohr;:n1i<> 7nr7„rJ11 Kr'„ ~łnl'h:>r7,v, sterstwo „qlów11cqo loknlnm". E. Tam 
do Londynu. dził w okresie 3-tniego istnienia Komitetów. •---------------------..................... _.,.,.,.., 

Pobyt w Londynie pogłębił rewolucyjną cio wielu nieporozumień z adminisi:ratorami ~n!erpelacje ••~ZtJCh czqlelnihóu1 
świadomość Wróblewskiego, zwrócił ją domów nawet w wielu wypadkach do sporów I z M • • k• ~ 

w kierunku socjalizmu naukowego. Wróblew i zatargów, które skolei spowodowały zanie o na o arza 1e1s I :,, 
ski styka się z M.arksem i Engelsem, nawiązu- chan'.e prac konserwacyjnych i remontowych , 
jl' i;to~unki z SQcjalistami angielskimi. zostaje większe zniszczenia w całym szeregu domów. 
•złonkiem Rady Naczelnej Międzynarodówki Bardzo często lokatorzy domów zwracają 
Robotniczej i w roku 1872 na jej kongresie się z różnymi prośbami do administratorów, 
w Hadze reprezentuje socjalizm polski. l ei odsyłają ich do Komitetów i odwrotnie, a 

W obecno~ci Inspektora Towarzystwa 
Opieki nad Zwierzetami Oddział w Łodzi 
uda.Iem się do ob. Fausta w ł_,odzi przy uli-
r>v R~1~t~..,.,vnh-i .... ; lftr'rv i::'l\n f•11,lr,...;rn1::p·h1~7 

• ezy • • ie Afr ce una 
Fiasco imper ia listyczn ych pla nów Anglosasów n a Konferencji Dunajskiej. „Jęz-yk dyk­
tanda i u ltimatum musi pozostać p oz a p r ogiem t ej saliH - oświadcza min. Wyszyński 

„Podczas 19 lat które przeżyłem w celi wię· 
zien!'lej - pisał ~iedawno wicepremier Węgier 
Rakosi z okazji °' warcia konferencji państw 
naddunajskich w .Belgr adzie - z okna mej 
celi widziałem flagi różnych narodowości po­
wiewające na statkach płynących w dół i w 
górę rzeki ale n'.gdy nie widziałem flagi ame­
rykańskie{ lub brytyjskiej. Dlaczego więc 
państwa te mają sprawować kontrolę nad Du­
najem? 

Pytanie postawione przez wiceministra Ra­
kosi ma swoją długą i smutną historię. W 
ub'.egłym stuleciu Wielka Brytania na konfe· 
rencji pokojowej w 1856 roku wymusiła ui:wo· 
rzenie Europejskiej Komisji Dunajskiej, za 
pomocą której opanowała cały nieomal han­
del państw basenu dunajskiego. Po konferen­
cji pokojowej w Wersalu utworzone zostały 
dwie komisje do kontroli nad Du na iem. W 
sklad jednej z n'ch wchódziły państwa nad· 
dunajskie podobnie, jak i mocarstwa zachod· 
nie. W skład drugie.i, która miała monopo· 
]J1tyczną. kontrolę nad niesłychanie ważnym 
nolnym odcinkiem Dunaju i ujściem ture~kie-
110 Morza Czarnego wchodziły jedynie mocar­
stwa zachodnie m. in. również i Niemcy. W 
obu komisjach głos Wielk'.ej Brytanii był, 

rzecz zrozumiała, decydujący. 

W rezu~.acie rozbicia Niemiec hitlerowskich 
~ powstania w basen:e naddunajskim suweren 

nych państw. o ustroju demokratycznym, sy· 
tuacja w tym basenie i całe zagadnienie że­

glugi na Dunaju zmieniło się radykalnie. 
Rów'.neż mocarstwa zachodnie zmuszone by!y 
uznać ten fakt i na konferencji poczdamskiej 
wyraziły swą zgodę na rewizję t. zw ;,Sta· 
tutu Dunajskiego" i wzięcie udziału w specjal 
nie w ·~ym celu powołanej konferencji rań$tW 
naddunajskich. Obecna konferencja w Belgra• 
dzie jest realizacją tych postanowień poczdam 
skich. 
Jednakże już w pierwszym dniu obrad l>:•Jn­

ferencji, przedstawiciele mocarstw zachod· 
nich oświadczyli że nie zgodzą się na rew'iZ1ę 
niesprawiedliwej' konwencji naddunaJSl{te1, 
uchwalonej w 1921 roku i, że nie odstąpią od 
swoich s1arych przywilejów. 

nych Clemends - „różnica między obecną 
konferencją w sprawie żeglugi na Dunaju a 
poprzednimi polega na tym. że dawniej wiel· 
kie mocarstwa narzucały swą wolę pal\stwom 
nie posiadającym pełnej suwerenności nato­
miast obecnie w konferenci biora udz1ai· przed 
stawic:ele państw korzys1 aiących w całej peł· 
rn ze swych suwerennych praw'', 

Jest rzeczą niewątpliwą, że wbrew oporowi 
mocarstw zachodnich, państwa naddunajskie 
potrafią zagwaranr.ować i zabezpieczyć przy­
szłosć żeglugi na Dunaju. że nie dopuszczą do 
tego, aby mocarstwa z~chodnie m'.ały decy­
dujący głos w kontrolowaniu tej tak ważnej 
dla 1 ozwoju całej Europy Wschodniej arterii 
gospodarczej. 

W tym swoim dążeniu · państwa naddunaj-
Wysiłki anglo~askie zmierzają do tego, żeby skie nie odrzucają oczywiście w~półpracy in­

faktyezna kontrola nad doniosłą drogą 't'od- nych uczestników konferencji w Belgradzie. 
11ą, jaką przedstawia sobą Dunaj, znajdowała która zwołana została dla zgodnego ro;r,patrze­
się nie w rękach państw, leżących nad Du- nia zagadnienia Dunaju. Pańs1.wa nadduna_j· 
najem, lecz jak poprzednio w rękach rządów skie nie pozwolą jednak narzucić sobie żad· 
odcJaionych od 1,ej rzeki o setki i tysiące k1 1.o- neg:J dyktanda, mającego utrzymać nadal w 
metrów. Wysiłki te jednak muszą pozostać mocy dawne przywileje państw zachodnich. 
bezov.:ocne. Dunaj n;e leży w Afryce, gdz.e Stwierdził to jaknajwyraźniej wiceminister 
WiP.Jka Brytania może kontrolować bieg Nilu. Wyszyński, ośwadczając, że .,żadne deklara­
Państwa naddunajskie. które dawniej były cje utrzymane w duchu ultymatywnym nie 
igraszką w rękach imperialistów posiada.i'! będą miały dla nas żadnego znaczenia. Nie 
obecnie dosyć sily, by stać na straży swej jest to konferencja Benelukrn. Język dyktan 
suwerenności i swych praw. da i ultimai.um musi oozostać ooza orouiem 

Jak to stwierdził mimster Spraw zagranicz- tej sali". 

Zarządu Miejskiego, dozoruje i reguluje 
grzebowiskiem zwierząt, oczyszcza mia· 
sto z psów i likwiduje psy. 

To co ujrzałem przypomina raczej wie­
ki dawno minicne. Urąga to mocno nowe­
mu porządkowi społecz11emu, nie mniej niż 
samej godnosci ludzkiej. 
Wyłapane psy przetrzymuje się w ma­

łych klatkach o wymiarach w przybliżeniu 
100x80x70 cm, po kilka w jedne.i, klatki 
stoją jedna na drugiej na wolnym powie­
trzu, tak w dni upalne, jak w zimne i desz­
czowe. 

Ob. Faust oświadczył, że Zarząd Miejski 
do tej pory nie wybudował nawet szopy 
dl~ psów. Trudno było stwierdzić, czy Wy­
dział Weterynaryjny Zarządu Miejskiego 
przestrzega normalnego karmie1tia p5Ów, 
zwłaszcza w .obecne upalne dni. 

Sama likwidacja nsów odbywa się rów­
n~eż ~ak, jak odbywała się zapewne w śred 
mowieczu. 

Do połoionej o kilkanaście metrów od 
stojącyc!i klatek ni~wii:lki8'i szopy dopro­
wadza się psa, stawia się nad rynsztokiem 
p~~nym krwi, uderza drewnianą pałą i prze­
b1Ja lub przerzyna nożem. Psy większe lub 
p~y .duże i silne uderza się wielokrotnie, 
mekiedy psy takie bronią się i gryzą, wów 
czas możemy sobie wyobrazić sposób i fi­
nał takiei likwidacji. 

Samo doprowadzenie ·psa do takiej szo­
py, gdzie leży pełno odartych psich skór, 
pa.dli~y i spływającej krwi, wywołuje w 
osie. Jako .wy~o?e inteligentnym zwierzęciu 
pamczny i dz1k1 strach. 

Czy tak musi przeżywać swoje ostatnie 
chwile pies? 

Trudn_o jest uwierzyć, że czynności te 
wykonuJe uprawniony funkcjonariusz Za­
rządu Miejskiego i dozorują to miejscy le­
karze weterynarii. Warunki sanitarne zma­
lały jednak wobec silnego wrażenia jakie­
go doznałem przez to wielkie obniżenie 
ludzk!e.i ~odności. Zdaje nam się, że jest 
obow1ązk1i:m Zarzą~u Miejskiego zhumani­
t.a.ryzowame wre~cre tej mordowni psów. 

X. 
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milio z b t eh 
.. Amerykański'f <J'fi.cjalna statystyk..a staran­
nie ukrywa zastraszające cyfry wzrostu bez­
robocia. Oficjalnie wygląda tak, że w USA 
obecnie jest bezrobotnych ,,tylko" 2,5-3 mi­
lionów ludzi. Do pracujących bowiem staty­
styka ta zalicza również tych, którzy pracują 
od 1 do 14 g~dzin tygodniowo, a takich w ro· 
ku 1947 było\l milion 407 tysięcy ludzi zaś 
pracujących od' 15 do 34.godzin tygodnlo~o -
4 miliony 627 tysięcy. 

Jeśli umiej~.nie przedrzeć się przez gąszcz 
cyfr oficjalnej statystyki, jeśli zsumować ilość 
nieprzepracowanych godzin przez robotników 
częściowo zatrudnionych i przeliczyć je na 
normalną ilość godzin, to otrzymamy cyfry 
wprost zastraszające: w r. 1946 ~ 9 milionów, 
a w 1947 - 9 i pół mU:ona ludzi pozbawi<» 
nchy pracy. 

W JEDNJ:M NUMERZE GAZETY 
„300 ludzi w kolejce po pracę czarnego ro­

botnika" .• , W tłumie posźukujących pracy wie 
In weteranów wojennych". „Są gotowi stać 
całą noc". ,,Tłum zebrał się o 7 rano''. „O 11 
w nocy umożliwiono im nocleg w korytarzu 
S'Zkoły". 

Takie są tytuły i podtytuły notatki w jed· 
nym nume-rze ,New York Times'' opowiada­
jące o jednym 'dniu, na jednej ulicy, o kolej­
ce przed ·biurem jednego przedsiębiorstwa. Z 
treści notatki wynika że jako pierwszy w ko­
lejce stal 49-lef..ni w :ktor Wolf, były żołnierz 
a1·m:ii ameryka1'tskiej, uczestnik obu wojen 
światowych. 

Kiedy o godz. l 1 w nocy zmarznięty noc­
nymi przymrozkami tłum znalazł się na kory­
tarz.u szkoły, „jedni s'.edzieli na podłodze -
jak informuje amerykański reporter - opie­
rając się o ściany i narzuciwszy na barki swo­
je palta, inni nerwowo chodzili tam i z po­
\vrotem po korytarzu niecierpliwie oczekując 
k011.ca nocy". ' 

Reporter nie podaje co kombatant Wiktor 
Wolf i jeito towarzysze myśleli i o czym mó­
wili ze sobą. Czy nie o przekleńswie ustrou 
kapitalistycznego, który pozbawia ludzi naj­
elementarniejszego prawa - prawa do pracy? 

·tLi§t z 1'/0111eąo ..lorhul 
fesora uniwersytetu. Według tego jadłospisu I dzina robotnicza mogła sobie wobec tego po-
4-roosobowej rodzinie robotniczej „wolno'' w zwolić na całe 22 dk masła tygodn!owo. Zwła­
ciągu tygodn'.a skonsumować 22 deka masła, szcza, że dysproporcja między zarobkami, a l 
45 deka margaryny i 114 gramów bekonu. Oj- kosztami utrzymania dalej rośnie. I 
cu tej rodziny wolno kupować nowe pal1'.o raz Tak wygląda „raj amerykański" - dla ro­
na 6 lat, a matce - raz na 3 lata. Za to wolno botników. Czy dziwnym wobec tego jest fakt, 
jej również koupować raz na rok 1 pudełko że rekiny kapitalistyczne Stanów Zjednoczo­
pudru i 1 pałeczkę szminki. I ojcu i matce nych mpbi!izują wszystkie siły dla obrony 
wolno raz na dwa tygodnie pójść do kina. przed buntami robotniczymi i wzrostem jej 

Trudno żaiste powiedzieć, by te „wolnści" świadomości klasowej? Ustawa antystrajko· 
świadczyły o dobrobycie. Ile jednak trzeba wa Tafta-Hartley'a, przekupywanie zbiuro· 
zarobić by to minimum móc osiągnąć? - kra(yzowanych przywódców związkowych 
Oto odpowi edź opar•a na ścisłych danych ame areszto~anie świadomych celu i służących kl~ 
rykańskiej 9.atystyki: w roku 19:J9 J'rzeba by- s'.e robotniczej przywódców Partii Komuni­
ło na to 37 dolarów tygodn'owo, a przeciętny stycznej, ujarzmienie wszelkiej wolnej myśli 
zarobek wynosił niecałe 24, w roku 1946 - - wszystko to staje si ę w świetle powyż-
64 i pół dolara, a robotnik zarabiał n iecałe 44, szych faktów logiczne i zrozumiałe. Kapita­
zaś w lutym 1948 jadlosois prof. Hallera kosz !izm broni podstaw swojego istnienia. Wąt­
tował już 75 dolarów, podCi':as gdy robotnik rJ iwe jednak, czy dtugo potrafi bronić go 
zarabiał 51 dolarów. przed milionami ludzi, który skazuje na bez-

Trudno przypuszczać, że 44roosobowa ro· robocie i nędzę. A. Płowskl 

do. I m 
·Ostatnie tygodnie w LoQ.zi zaznaczyly I pewnia nas Rzeźnia, - sytuacja mięsna 

się pe,vnymi brakami na rynku mięsnym. wybitnie się pÓprawi, gdyż w tej chwili 
Zamało było zarówno v:ołm •iny, delę~i- zabiia się iuż więcej żywca niż w poprzed­

ny, wieprzowiny, jak i wyrobów masar- nich tygodniach, co rzecz jasna wzrastać 
ekich. będzie w miarę chłodów. 1 

Na stan ten wpłynęły prżede wszystkim Mniej będziemy m1eli jedynie na rynku 
"Żniwa, wskutelf których utrudniony był cielęciny, gdyż sezc;m na nią, trwający od 
dowóz żywca na jarmarki. Tak więc -podo- Bożego Narodzenia do czerwca w tym 
hnie ' jak w latach przedwojennych i jak to okresie zawsze słabnie. 
jest objawem normalnym w okresie letnim Ceny nie ulegną żadnej zwyżce, ani na 
'"ynek mięsny przechodził okres, „ogórko- mięso, ani na wyroby masarsbe, a nawet 
wy". Zrey3ztą skrzętna gospodyni potrafi- wraz z większą poda2:ą należy się liczyć z 
ła aoskonale zastąpić mięso jarzynami, w I pewną zn::':ką. 
których rdzmaitość obfituje nasz r.vnek. '(Szczep)' 
Już od przysz!ego tygodnia, - jak za-

Ogromne pow o zenie ,,Jo 
Teatr Kameralny przvnoto uic tJrem erę 

L „ • 1111 ryn u . 
Teyreta 

z 
[Cka" -

Nasz pracowity i ambitny Teatr Kameralny 
CO WOLNO, A CZEGO NIE WOLNO wybijający się każdym wystawieniem nowej 

przybył do nas z Warszawy, dekoracje spoczy 
wąja w rękach Cegielskiego, interesującą ob­
~adę stanowić będą: Bielicka, Borecka Głusz 
kówna, Jakubieńska, Dzaflarska, Guz~k. Ja· 

JESć ROBOTNIKOWI S?l'.uki nietylko na czoło teatrów łódzkich., ale 
ltobotnicy ame:i:.ykańscy zarabiają dolary, i wszystkich w Polsce, pracować będzie w tym 

ale cudowne dolary którymi Marshall i Mar- roku bez przerwy w sezonie letnim. 
riman chcą kupić' Europę, którymi kupili Wobec ogromnego powodzenia , Joanny z 
Czang·Kai·Szeka i Sophullsa, którymi odbudo- Lotaryngii" przedstawienia tej int'eresującej 
wują. militaryzm ?iemiecki. :ov:staje ~ylko I sztuki skończą .się dopiero w połowie obecne­
pytan:e. ile robotn k amerykanski tych dola- go miesiąca. Po ich skończeniu do 1 września 
rów zarabia i co może za swój • zarobek kupić. na deskach Teatru Kameralnego wystąplą go-

Jeszcze przed wojną reakcja amerykańska ścinnie aktorzy innych teai:rów. 
krzyczała że robotnik chce za dużo jeść i zbyt 
e1eganck~ się ubierać. Wobec czego profesor 
Haller z uniwersytetu kalifornijskiego zorgani 
zowal komisję, która dokladn'.e obliczyła kosz 
ty utrzymania robotniczej rodziny według ja­
dłospisu u!,alonego - nie dla siebie oczywiś· 
cie i nie dla swo'ch mocodawców .- przez te­
goż agenta agenta kapitalistów w todze pro· 

Obecnie trwają zaś już próby do premiery, 
która wystawiona zostanie 1 września. Bę­
dzie nią francuska 3-aktowa sztuka Teyret· 
Chapuis p. t.: „Pan Pick", która przed wojną 
cieszyła się ogromnym powodzeniem w te· 
ai~rach stolicy. 
Sztukę reżyseruje Janusz Warnecki, który 

Owoce i warzyv1a muszą tanieć 
dbajq o to Zwiqzki Zawodowe 

Przeobrażenia jakie ostatnio dokonały 
srę w spółd?.:ielczośri. umożliwiły spółdziel­
czości ogrodniczei z<1łożenie własnej Cen­
trali branżowe.i w Warszawie z oddziałem 
łódzkim. 

Oddział Łódzki Centrali Spółdzielni 

Młodzież „Astry" 
przystępuje do , współza­

wodnictwa pracy 
Ostatnie-go dnia lipca br. obecna na ze­

braniu w Spółdzielni .,Astra" młodzież zor­
ganizm~rana. w Związku Młod~ieży Polski~.j 
i niezorganizowana postanowiła przvstąp1c 
do• V-go· •Etapu 1flodzieżowego :W:Vścigu 
Pracy. 

„W ten sposó'b--chcemy - jak oświadcza 
w rezolucji młodzież „Astry" da~ odpo­
wiedź anglo-amervkańskim imperialistom 
na ich zakusy na" nasze granice Zachodnie 
jak i na naszą. suwerenność. Młodzież pol­
ska pracuje i bęazie pracować jeszcze wię­
cej, jeszcze wydatniej, aby nie powtórzył 
się rok 1939, aby zapanował na całym 
świecie'1rwały polt.ój". . 

„My młodzież - głosi dalej rezolucja -
protestujemy przeciwko wyzyskowi mło­
dzieży kra.iów imperialistycznych, prote­
stujemy ,Przeciwko zbrodniom popełnionych 
na przywódcach partii robotniczych; so­
lidaryzując się przez nasz wysiłek z walką 
wszystkich sił demokratycznych świata. 
Wzywamy wszystkich młodych pracują­
cych w przemyśle do nóiścia w nasze ślady 
i wzięcia udziału w m!'o<fzieżowym wyscigu 
pracy. Wzywamy wszystkich starszych 
pracowników zatrudnionych w -przemyśle 
spółdzielczym do wzięcia udziału w ruchu 
~spółzaw-0dnictwa pracy". 

Nieeh żyje młodzieżowy wyścig pra.cv ! 

Og-rodniczej, zrzesza w naszym okręgu 8 
spółdzielni i 2 zakłarly przetwórcze. 

Ostatnio oddzfal łódzki, za pośrednic­
twem podległych sobie spółdzielni przystą­
pił do skupu na dużą skalę warzyw i owo­
ców w terenie, na prawach \Vyłaczności. 

Zagadnienie zbytu i przetwor'ów rozwią­
zane zostało na bardzo przychylne.i plat­
formie dla łódzkiego świata pracy. Oddział 
Łódzki bowiem zaopatrywać bedzie w owo­
ce i warzywa wszystkie fabryki prowadzą­
ce stołówki i żłobki. Dostawa warz)'W i 
owoców dla konsumcji bieżacej, jak i na 
okres zimy odbywać się będzie po cenach 
spółdzielczvch. Przez podjecie tej szeroko 
zakrojonej akcji, fabryki łódzkie nie będą 
zmuszone zaopatrywać się u prywatnych 
dostawców, grubo przepłacając za te arty-
kuły. (Zyg) 

Cena uszycia garnituru 
nie może być taje ką 

Nie wszystkie pracownie krawieckie wy­
wieszały w widocznym miejscu cennik we­
dług którego klient mógł się zorientować 
ile zapłaci za usz:t~ie ubrania i w jakiej 
kategorii pracowni oddał je do zrobienia. 
Działo się to mimo zarządzeń jakie w tym 
kierunku wydało Ministerstwo Przemysłu 
i Handlu. ' 

roń i Melina. (S.) 

_ • UZEA LóDZKIE 
Mu~eum Sztuki, Więl'Jrnwskiego 36 

ntwa te codzinnniP od 10-17 prócz ponie­
<i?inłków i piątków. 
Muzęum Prehistoryczne, Plac Wolno­

ści 14. 
. Muz~um Etnograficzne nieczynne do 15 

s:erpma. 
Mw>:eum Przvrodnicze, Park Sicnkiewi­

<"z;:i, ni""7Vl1lr fin 1 ' ' r""4n·n. 

W PZPR Nr 2 w przędzalni (6 stron) 
uzysk:;tła Anna Ciesielska (132,8 proc.) 
a Jamna Mucba 130 proc. Kazimiera 
Uznańska ( 4 strony) osiągnęła 146,1 
proc., Stanisława Wlodawska, 134 yroc., 
Genowefa Pawlak 131,8 proc., a Helena 
Marczak (3 strony) 148,9 proc. W tkal­
ni na „szóstkach" pierwsze miejsce za­
jął Bronfsław Ciuła (161.3 proc.). Ma­
ria Skabiak uzyskała 159,7 proc„ Ma­
ria Drzewiecka 153 prO'C. Na „czwór­
•rn ch" odznaczyły {'(ię Irena Kucharska 
, 164,!) proc.) i Zo1'ia Wielińska (160.9 
Proc.). 

W PZPB Nr 3 w tkalni wvróżniły się 
Henryka 11famrot (8 krosien - 172 
proc.)i Barbara Sznycer (6 krosien ---
169 proc.). We współzawodnictwie ze­
społowym odznaczyły się zespoły maj­
strów Tosika (146 proc.), BanaŚzczyka 
(130,9 proc.), Niedbały (128 proc.) i 
Człapińskiego (J 11.6 proc.). Tkalnia 
„A" osiągnęła 115, 1 proc„ wyprzedza-
jąc tkalnię „B" (101 proc.). . 

W PZPB Nr 4 odznaczyły się prządki 
'.farianna Kujawa (160,1 proc.), Janina 
Nowak (157,3 proc.) i Maria Kakn,ier-
czak (155.3 proc.). · 

W PZPB Nr 6 w tkalni na „szóst­
kach" osiąg11ęła Maria Jurek 164 proc., 
a Stanisława Szewczyk 162,6 proc. Emi­
lia Janiszewska ( 4 krosna) uzyskała 
170,3 "rac., St. Bernaciak 164,l .proc. 
W przędzalni (750 wrzecion) wyróżni­
ły się Helena Pęcherzewska (145,4 
proc.) i G. Olejniczak (143.6 proc.). 

W PZPB Nr 7 w przedżalni (780 
tvrzecion) Maria Kowalska uzyskała 
171,6 pr,.,~. a Maria Woźniak 154,8 proc. 
W tkalni na czwórkach" odznaczyli się 
Helena Bilska (171,2 proc.) i Franciszek 
Kopacz (168.1 woc.). 

W PZPB Nr 8 w przedzalni (920 
wrzecion) wyr.57.niłv sie Maria Hojecka 
(170 proc.) i Helena Wif:niewsk::i · (158 
proc.) W tkalni na „szóstkach" uzyska-

Nr. 213 

H' tę i z po•mrote•n 
Polska kraj milionerów 

Oczywiście, riie chod~i tu o ż11dn'!{Ch 
Roclvefel"lerów lrlorganow, Vanderbild· 
tów, Dupant Nenwursów itp. T~y ,mi­
lionerzy - to pijawki swego k~aJu i ~ 
lego świata, złodziejski balast i utrapie• 
nie l'Udzkie. 

Jeśli mówimy o po"lskich milionerach, 
mamy na myśli naszy.oh dzielnych gór­
ników, którz11 swoini wysiłkiem przyqzy~ 
niają się walnie do odbudowy. 7'".'faJU i 
podniesienia dobrobytu. Wysilek ti:;n 
właśnie mierzymy w milionach: 6 mil. 
TON W~GLA W CIĄGU JEDNEGO 
MIESIĄCA LIPCA. 

Za wielu 
Jeden z naszych korespondent&w prtt­

sowych donosi z L(l.ndymi o rozmaitych 
niedociągnięciach olimpi.iskich. Na t6 i 
owe ut~Lskiwanfo, członków ekipy pol­
skiej, organizatorzy Olimpiady mieli się 
podobno wyrazić z „olimpijskim" spo-

_ kojem: ZA WIELU WAS PRZYJE­
CHAEO. 

Zgadzamy się callcmoicie z tą odpo­
wiedzią, stwierdzając, źe JEf5LI CHO­
DZI O POL8KJ9 - NA OLllJIPIADĘ 
POJECHAŁO O 41 OSóB ZA WIELE. 
Tylu bowiem czl-Onhów liczy, zdaje się, 
ca'la nasza elripa. 

„ W słowach tylko chęć i­
dzimy, w działaniu potę ę" 

Pius Xll przyjął niedmrn,o na audien­
cji urzędników .iednego z banków me­
diolańskich, do których slcieroical krót­
kie przemóicienie O ROLE PIENIĄDZA. 
Papież zwrócił przede wszystkim uu:aqę 
na fakt, że możrns MORALNIE i NIE· 
MOll,,.1LNIPJ UtYWAO PIENIĘDZY. 

Niewątpliwie niemoralnym bylo np. 
użycie przez Watykan pien~dzy na 
wsparcie w ostatnich wyborach wlos­
kich ,stronnictwa bankierów de G<tspe-
ri'ego. / ,od:;ianin 

Dobrze -czują się i bawią 
dzie i na koloniach w Głownie 

Teren koloniiny w Głownie otoczony 
pięknym pier.3cieniem leśnxm posiadają­
cy dobrą komunikację koleJową i autobu­
sową oraz zelektryfikowany jest idealnym 
miejscem wypoczynkowym dla 'dzieci. W 
~,i1rnusie jaki obecnie trwa znajduje się tu 
220 dzieci. 
Otrzymują one cztery razy dziennie 

<:iqi,aczny i obfity posiłek i są otoczone 
troskliwą opieka wychowawczą i lekarską. 
Wszgdzic panuje wzorowa czystość. w wy­
padku za' niedomagania chore dziecko 
umieszczone jest w specjalnei V.ołatce. Do· 
t~rchl'zas żadnych poważnych zachorowań 
nie zanotowano. Dzieci na koloniach czują 
się dobrze, są wesołe i zdrowe i proszą o 
przesłanie za pośrednictwem naszego pisma 
pozrlrowień dla swych rodziców. Całość 
pra.c organizacyjnych na kololiłii świadczy 
o uzdolnieniu i duże.i iniciatywie Jdcrowni­
ka ośrodka ob. Gajdy, którcm i w wielkiej 
mierze zawdzięc~ają 'dzieci mile i zdro,wo 
sneclo;r,nv. czas. 

Bal .Efo.wa Sto1cn-.:nk (115 n. OC.) J 
Knimiera lfolczykowska (171 proc.)'. 

W P7.PB Nr 9 w tkalni na .. szóst­
kach" wysunęli się na czoło Stanisław 
Kubik (163,5 proc.) i ,Tózef Zc>krzewslci 
15·~ R nroc.). Maria Tomczyk osią.r.11 11-

ła 158,3 proc„ Leokadia Jodłow k 
1 !'i6 4 proc .. Jadwiga Treda 153.7 nroc. 
W przedzalni wyróżniła się Władysława 
'11-1<"·,yńi>ka (944 wrzec. - 146,3 'proc.). 

W·PZPB Nr 14 w nrv'dznlnj odzna• 
czyła się C?.esława Piekarska (1.072 
'.'.'rZf'C. - 137.2 proc.). W tkalni I<"ran­
··io:;7.ka Ka<'zmarek na 6 krosnach uzy-
3kflła 144,1 proc. 

W PZPB Nr 16 w•przętlznlni (1 stro­
ny) wyróżniłv się Zofia Ki.'iiel (J (37,9 
proc.), Helena 'Kaczmarek (161. 7 proc.) 

Kazimiera Rojewska . (152,8 proc.). 
W PZPB Nr 22 w przęd:i:nlni (888 

wrzcc.) Zofia Gi··rnłło i Genowefa Jask:i 
osiac-nęły po 168.l proc„ a Eleonora 
Wasilewska i Krvstvna Ambroszczyk 
(3 stronv) po 161,8 proc. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiei w 
tkalni (10 krosien) uzyskała Marta Ma­
ier 159 proc„ a Bronisława Frątczak 
14~,5 proc. Józefa Skiba (8 kros'en) 
os1ągneła 150,7 proc., Ksawera Szymań­
" kll. :l A8,5 proc. N a „szó5tkll.ch" wvróż­
niły się Genowefa Warcholiń~ka (15.1.2 
nroc.) i NataliR J.,fedrak C150.9 proc.) . 
W p,rzędza}ni (3 strony) .odznaczyły ~ię 
M'arra Kmm (171 proc.) i Zofia Sędkie­
·~1cz (170 proc.). 
, W PZPB _w Pabianicnch w tkaJni (8 
ilrosien) osiągnęła Alfreda La tuszkie­
wi cz 152,7 proc., Władvslaw B"do ~ski 
'I) krosien)).m:"skał róvmież 152.7 proc. 
Na „cz;.vórl~ach" wyróżniły się Stanisła­
wa; Bu1now1C'I: (167,7 proc.), Jó7.efa Ba· 
- 'mska (161,3 nroc.), Helf'na Pawłow­
' ka (16'.i 4 proc.) i Reler>a świiitek (163 
l)roc.i. W nrzedzi:1lni Whdvsł. Szmytke 
(720 wrzec.) uzyskała 147,4 proc. · 

Niech żYją; przodownicy pracy! 

Obecnie ·Komisja Ce,nnikowa przypomina 
raz jeszcze, że wszystkie pracownie kra­
wieckie obowiązane są umieścić w widocz­
nym miejscu w ramkach napis mówiący 
wyraźnie ·1) do które.i kategorii należy pra­
cownia, oraz 2)" wywiesić stawki wynagro­
dzeń ustalone y,rzez Komisję Cennikowa za 
wykonanie poszczególnych rodzajów odzie­
ży. Napis ten wywieszony musi być w ok­
nie wystawowym ,zaś w pracowniach nie 
posiadających okien wysttiwowych napis 
znajdować się musi obok lustra, w którym 

klienci oceniafa WYkonanie ~ety. (S.) MMZWWW""'**'' 4 COX ... A CZI OPAU# • z •• -



Ot.OS TOMASZOWSKI 

KronikaTomaszowa Dyscyplina -pracy w PZPW 27 jeszcze kuleje 
Techniczny postój tnvający od 1-27 28 w Tomaszowie wykazało, że PZP I wszystkie przeszkody produkcyjne, ze 

czerwca br. spowodował, że PZPWełn. Wcłn. Nr. 27, jest na dobrej drod~e do uruchomiono wszystkie środki, mogą­
Nr. 27 nie wykonały półrocznego pla- osiągnięcia swych zamierzeń produk- ce przyczynić się do dalszego zwiększe­
nu produkcyjnego. Załogd fabryki po- cyjnych· Ilość ł;iorących udział we nia produkcji i pod.niesienia jakości to-
stanowiła jednak wszelkie straty nad- współzawodnictwie indywidualnym warów. 
robić w II półroczu 1948 r. i wykonać podniosła się w ciągu ostatnich miesię- 20 proc. ogólnei prcdukcji, to gatun­
plan roczny z nadwyżką. Będzie to za- cy z 7.7 proc. do 36 proc. ogółu zatrud- ki II, III i IV. Mimo, że odsetek brs. 
. danie trudne, wymagające dodatkowe- nionych, wzrosła jakość produkowa- l(ów stal-espad·a, to jednak wciąż Je:sl­
go wysiłku każdego robotnika fabryki. nych towarpw, zwiększy'ia się wydaj- cze jest bardzó wysoki. Dlaczego? Bo 

Z\!rycięsrtwo odniesione w drugim I ność na jednego robotnika. niektórzy tkacze mimo wielokrotnych 
etapie wyścigu pracy z PZPWełn. Nr. Nie oznacza to jednak że usunięto napomnień, w dalszym ciągu niepra-

widłowo „biją wąLki", czego rezulta­
KOMU WINSZUJEMY 

środa, 4 sierpnia 1948 roku. 
Dziś: Dominika 

WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Straż Pożarna - 51 
Mlli~ja Obywatelska - 47 
Dworzec Kolejowy - 4 
Komitet PPR - 46 
Komitet PPS - 166 

Budżel 
0 

m1asla 
. na prezydium Miejskłej Rady Narodowej 

30 lipca w sali M. R N. w Tomasza- nianych pozycji, przyznano, że zwięk­
,-.·ie odbyło się kolejne posiedzenie Pre- szenie wydatków w tych działach by­
zyd·ium Miejskiej Rady Narodowej. Naj- ło ze względu na obecny stan miasta, 
ważniejszym punktem obrad było 1-sze niezbędne i celowe. Wniosek Tow. Burs 
czytanie budżetu Zarządu Miejskiego i Stypendiów o subwencję rozpatrzono 
na rok 1949. Do budżetu nie \vniesio- bez powzięcia ostatecznej decyzji. 
no żadnych poprawek i przyjęto go na Mimo, iż plan inwes1lycyjny Zarządu 

It I N A pierwszym czytaniu w obecnym brzmie Miejskiego na r· 1948 natrafia na prze-
Kino „Przedwir:śnie" wyświetla film pro niu. Dyskusję wywołało jedynie znacz- szkody w wykonaniu, ponieważ do tej 

cukcji radzieckiej p. t. „Dusze Czarnych".· ne, bo stu procentowe zwiększenie chwili nie otrzymano spodziewanych 

ADRES REDAKCJI R. S. W. Prasa", Plac 
Kościuszki 1 - 3, tel. 2EO, g0d~iny przyjęć 
OG lO - 12. 

• 

preliminowanych wydatków na oświa- subwencji, postanowiono zachować li­
tę, zdrowie publiczne i opiekę społecz- mut planu, według decyzji powzię­
ną oraz rozbudowę jezdni i chodników. tych prżez Miejską Radę Narodową, to 
Po wszechstronnym omówieniu wspom- znaczy w jego obecnej postaci. 

Zycie sportowe Tom.aszowa 
R. K S. „LECHL<\" OBCHODZI Okres 1936 - 1939 to okres wzmo-1„Lechii" wystąpili na boisko', zaś w 
25-LECIE SWEGO lSTNIENIA żonych walk o zdobycie A - klasy. Wal- niedługim czasie tegoż roku, w wyniku 

W dniu 8 sierpnia 1948 r. Tomaszów ka ciężka, bowiem do rywalizacji sta- rozgrywek. Klub zdobywa ponownie 
będzie św~adkiem uroczystości spo:rito- nął cały szereg silnych Klubów łódz- A - klasę, wykazując coraz żywotniej­
wej, pierwszej w historii naszego mia- kich oraz mistrzów B - ~lagy poszcze- szą działalność, wierny swej długolet-
sta· gólnych Podokręgów. Kilkuletnie wal- niej tradycji. 

Najstarszy z tomasz<;wskich Klubów ki ~wieńez<~,ne ZOS!L~y powod~.~iem. W dniu 9 lutego 194 7 r. R. K. S· „I:e-
Sportowych, a mianowicie Zw. Wł. R. W ~ipcu 19.:i9 r. ~· h. S. „Lechia po chia" przystępuje do sekcji sportowej 
K. S. „Lechia" obchodzi w tym dniu zacię~ych zmag'.111ia.ch z~obywa prowa- Związku Zawodowego Włókniarzy w 
jubileusz 25-lecia swego istnienia. dzeme Okręgu i wchodzi do A - klasy· Tomaszowie Maz„ przyjmując nazwę: 

25 lat w życiu organizacji - to duży Ta rokująca wiele na przyszłość dzia- Związkowy Włókienniczy R. K. S. „Le­
szmat czasu, to długi okres wytężonej, łalność została przerwana we wrześniu chia'". 

tem jest tkanina nierówna, za ciężka 
lub za lekka. Tkacze Oltrzymali specjal­
ne miarki do obliczania gęstości wąt­
ków· Lecz tylko nieklórzy z nich miar­
ką się · posługują, · większość natomiast 
w das~ym ciągu ustosunkowuje się do 
zagadnienia podniesięnia jak0ści yvy­
produkow an ych towarów - obojętnie. 
Zmiana tego stanu rzeczy jesit polem 
pracy dla fabrycznych kół partyjnych 
i Rady Zakładowej. W tym kierunku 
musi zostać przeprowadzona szeroka 
akcja uświadamiająca. Trzeba prze­
konać załogę tkalni o celowości i ker 
nieczności posługiwania się miarką, 
trzeba by walka o jakość towarów 
„ weszła w krew" lrnidego tkacza, by 
stała się centralnym zagadnieniem ca­
łej załogi. Wtedy osiągnie się wyniki 
lepsze od dotychczasowych i amb~tne 
zamierzenia fabryki zostaną spełnione. 
Również związana z produkcją„ jest spra 
wa - dyscypliny pracy. Opuszczanie 
warsztatów pracy nJ. 10 i 15 minut 
przed zakończeniem zmiany, jest 
wciąż jeszcze zjawiskiem nagminnym. 
Obliczono ostatnio, że wskutek przed· 
wczesnego opuszczania pracy, fabryka 
ponosi straty w produkcji około 30 
metrów, co równa. się 9000 metrów w 
~~rocznaj. • 

mrówczej pracy. ' 1939 r. Wybuchła wojna. Wielu „lechi-
W 1923 roku grono ludzi dobrej wo- stów" staje w sz,:•regach Armii Pal­

li, miłośników sportu, powołało do ży- skiej. W kilka tygodni później R. K. S. 
cia placówkę sportową pod nazwą: „Lechia" dzieli lo~ wszystkich innych 
Klub Sportowy „Lechia". Wokół tej polskich stowarzyszeń - zostaje roz­
grupki ludzi skupił się najlepszy ele- wiązany i rozgrabiony przez okupanta. 
ment naszego miasta, całym sercem Liczni członkowie „Lechii" dostają się 
oddany idei sportu. W szybkim tem- do więzień, trafią.ją do obozów koncen­
pie została zorganizowana drużyna tracyjnych, aby już nigdy nie · powró­

Nie oznacza to jednak, że wszyscy 
się spóźniają· Gdy tkacze, którzy zaj­
mują w każdym etapie wyścigu indy­
widualnego, czołowe miejsca, ,.Jedyn­
karze", Andrzejewski, Wójcik, na nasze 
pytanie w jaki spqsób dochodzą do tak 

UROCZYSTOSCI JUBILEUSZOWE ~::rych wyników odpowiadają zgod-

pilkarska, która w tym roku wystąpi- cić do umiłowanego sportu. 
ła na boisko w banvach nowego Klu- Kiedy pozostali przy życiu zapaleń­
bu, zdobywając sobie z miejsca sym- cy usiłują już w pierwszych tygodniach 
pa.tie miejscowego spcłeczeństwa· . po wyzwoleniu wznowić działalność Klu 

-Ro.k . 1924. pozwolił n~ . utwcrzei:i-1~ bu, stają wobec cięż~iego zadania. 
drugieJ. druzyny ,Piłkarskie]. . „J~echia Całkowity brak sprzętu sportowego, 
~zuła s1~ bardzo ~o~ata? gdyz ob1_e d~u- zdewastowane w okresie wojny boisko, 
zyny m1'.11Y: ~uty I K_o~humy, ktos ofia-, przerzedzone szeregi zawodników -
rowal piłki 1. lll:łodziez gr.ała. Gral3: z zdają się przekreslać z góry wszelkie 
zapałem, arnb1tn_1e~ powoli zdobywając· zamiary· 
co:a-~ l~psze mieJ:.>ce w ~abelce. ,Mło- j Entuzjazm i praca rcbią jednak swo 
dz1ez o_wczesna . rozu~ał~ potrz~bę I je. Już w pierwszych tyg•Jdniach po 
spor~u J.ako przyJemnosc, Ja~o wyzy- 1 odzyskaniu Niepodległości R. K. S. „Le 
cie się fizyczne mfodego c~ov:1eka. I chia" organizuje zebranie wszystkich 
. Władze ~1':1bu w z_rozUlllemu zasady działaczy sportowych Klubów toma­
ze spor~ wm1e~ b~c dost~pnym . dl'.'1 . szewskich celem reaktywowania życia 
wszystkich chę1.nycn, .w 1920 r. zrruemł sportowego w naszym mieście. Wzna­
d?tychczasową nazwę Klubu. ~.~: Robot wiając swoją działalność „Lechia" po­
mczy Klub Sportowy „L~hia . W sze: wołała do życia inne Kluby. 
regac~ .Klubu _zaczęła, się grupowac W dniu 2 kwietnia 1945 r. piłkarze 

Program uroczystości w dniu 8 sierp 
nia 1948 r. z okazJi 25-lecia R. K. s. 
„Lechia" przewiduje: 
Nabożeństwo, poświęcenie sztanda­

ru, defiladę klubu i zaproszonych go­
ści, dekorację jubilatów i wbijanie 
gwoździ pamiątkowycli, przyjęcie go­
ści, otwarcie nowego boiska, połączone 
z rozegraniem zawodów piłkarskich: a) 
przedmecz: Kolegium Sędziów Okręgu 
Łódzkiego -:-- Old Boy'e „Lechii", b) 
zawody towarzyskie: A. K. S. "(Liga), 
Chorzów - Zw. Wł. R. K S. „Lechia". 

Spodziewać się należy, że członko­
wie i sympatycy „Lechii" gremialnie 
wezmą udział w uroczystości, aby swo­
ją obecnością pod nowoufundowanym 
sztandarem, okazać łączność społeczeń 
stwa tomaszowskiego w tym święcie 
sportowym - z najstarszym z Klubów 
miejscowych. 
Pożądanym byłoby, aby „Old Boy'e 

„Lechii", celem uświetnienia uroczysta 
ści, zechcieli zawcasu zgłosić swój 
udział w zawodach i stanąć w przedme­
czu do rozgrywki. 

młodz1ez robotrucza, klora po pracy w 
fabrykach i warsztatach mogla ode­
tchnąć świeżym powierzem na boisku, 
znaleźć przyjemność i godziwą rozryw­
kę, a ponadto rozwijać się fizycznie. Walka ze stonką ziemniaczaną 

Te możliwości spowodowały dalszy, 
pomyślny rozwój Klubu i napływ no- Według raportów napływających do I tej akcji dostarczyły stronnictwa poli­
wych sił sportowych. Drużyny piłkar- Ministerstwa Rolnictwa i Reform Rol- tyczne, organizacje społeczne i młodzie-
skie „Lechii" grały ze zmiennym sZCZ))- h k · k 
ściem, nie zr!tżają0 się porażkami, opa- nyc ' a CJa wy ·rywania i zwakzania żowe. W ciągu ostatnich 12 dni pcszuki-
nowując system gry i jej zasady, za- stonki ziemniaczanej przyczyniła się wań - żadnego ogniska stonki nie wy­
znajamiając sję & różnymi boiskami, z znacznie do zmniejszenia liczby ognisk kryto. 
każdym dniem wybijając się na czoło tego szkodnika. W chwili obecnej znaj- W tych dniach udało się w teren 14 
z pośród współzawodniczących Klubów dują się w . Polsce 32 ogniska stonki. polskich i radzieckich fachowców z dzie 
- co w wyniku przyniosło jej w 193 L · roku mistrzostwo B-klasy Podokręgu W roku bież. w poszukiwaniu stonki dzihy ochrony roślin, którzy w 4 gru-
Piat.rkowsko - Tomaszowskiego. wzięło udział 79 tys. drużyn, liczących pach zapoznają się z sytuacją na odcin-

Lata 1932 - 1935 notują dalsz~, po- ogółem 1.658 tys. ludzi. Ochotników do ku walki ze stonką. 

~eyro~Kl~· ~~~,,~ 1~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ chii" jest coraz bardziej znany w 1· -

Okręgu Łódzkim. Piłkarze zdobywają . · 

~F.~~~:~;i~t~:g::;~,~~:~~~1 Czytajcie i rozpowszechniajcie „Głos" 

Najważniejsze jest to, że nie tra~ 
cimy ani minuty czasu napróżno, przy­
chodzimy do pracy na czas. i nie rzu­
camy maszyny przed przyjściem na· 
stępnej zmiany. 

Dalej mówią o tym jak bardzo waź­
nym jest właściwe zorganizowanie i 
r<;>zd2'.ielenie pracy. Ob. Wójcik .zapew­
ma, ze maszynę trzeba rozumieć, dbać 
o nią - wtedy wyniki przychodzą sa-
me i nie mogą nie przyjść. . 

Tak samo nam mówi ,.dwójkarz" 
Barczak, potwierdza tę opinię czołowa 
~kaczka, Lipińska. . Niestety, istnieją 
Jedn.ak tkacze, ktorzy do tej pory nie 
nal!czyli się szanmvania maszyny, 
ktorzy o nią nie dbają, traktują warsz 
taty }'O macoszemu. Rezultatem ·takie• 
go stosm.').ku są częste postoje teclmicz­
ne, które nie pozwalają tym tkaczom: 
na uzyskanie dobrych wyników pro­
dukcyjnych. 

Usunięcie wszystkich wspomnia-
nych niedociągnięć, pozwoli PZPWełn. 
Nr: 27 osiąjią.Ć poziom najlepiej pra­
CUJących f'.P'yk włókienniczych· Są na. 
~o. ""'.sz-ystk1e dane. Z~łoga w dużej czę.; 
sc1 _Jest młoda~ mozna ją wychować, 
mozna .nauc~yc tych rzeczy, które są 
z~adniczymr dla pod.niesienia pro<iluk• 
CJI. 

_pokonać tego można przez ścisłą 
wsp?łpra<;:ę Dyrekcji z Radą Zakłado­
wą 1 ~ołami partyjnymi, przez narady 
wyt~o~cze załogi fabrycznej, poga­
danki. 1 odczyty, nagradzanie robotni­
~?w przod:i.iących, wysyłanie elemen­
tow wartosc10wych do szkół facho­
wych. 
Wierzyć należy, ie istniejące obecnie 

w fabryce niedociągnięcia produkcyj­
ne, zostaną wspólnym wysiłkiem całej 
załogi pracowniczej szybko zlikwido­
wane. 

,\ r llA WCA: Wojew. KomJtet PPR ~ Łodzi. Komitet Redalt<.yjoy. Red. t Adin t.ódt, Pi.otrkowska lł6 T t 
D11al Qaloszeń: ul. Pi-0t:kowsk.a 55. teL lU-50. Konto PKO Vll-l505 Zak.ł. Gr~ R. SW Prasa'' A~ . 7 ~fonlyr R!edaktor _Nacz. _.216•!14. Se.krelańat 254-21. Red. DOCJla 112-31. · • • • " • •rnn1s rac a n e orrv!m1•I• on~ow edzialnośd 'la te!1T'inriwy druk Qalnu.ań. 
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TEATR)/ 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remontu w miesiącu sierpniu 
teatr nieczynny. 

TEATR POWSZECHNY 
Teart w miesiącu sierpniu nieczynny. 

Teatr „BA GA TELA" Piotrkowska 94. 
Dz: ś t codziennie o godz.. 20-ej konie : 

przedst. 22-ga znakomita komedia Ludwik 1 

VerneuiJl·a pt. 

„MUSISZ BYC MOJĄ" 

Kasa czynna przez. cały dzień: tel. 272-70. 

fEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Ostatnie dni - romantycznej operetki 
„ROSE-MARIE". 

„ 6 

Nr. 213 

- OLYMPjAOA ! 

Zatopek kapitanem armii czechosłowackiej. 
Pięściarze polscy mają niewielką nadwagę 

W piątek teart nieczynny, w sobotę pre-1 
miera operetki „CNOTLIW A ZUZANNA". (Od specjalnego korespondenta). Najwięk-

i do soboty będą na lekkiej dyjecie 
W TORGUA Y ZAPŁONĄŁ ZNICZ II przedbieg: 1) Francja - 9:08,8, 2) Jugo­

sławia - 9:12,4, 3) Szwecja - 9:12,9, 4) Mek­
syk - 9:23,4 min. TEATR KAMERALNY .DOMU ZOŁNIERZA pijsk.ich wzbudza J.ekkoa•tletyka, na którą 

1 

sz.e zainteresowanie na XIV Igrżyskach Olim- W Torguay roz.poczęly się olimpijskie zawo 
dy jachtowe. Otwarcie zawodów odbyło 6ię 
bardzo uroczyście. S:z;tafety biegaczy przenio­
sły z. Wembley do Torguay specjalną pochod­

ul. Daszyńskiego 34. wszystkie ka·rty wstępu zostały już wyprzeda-
CO SŁYCHAĆ: W PIŁCE WODNEJ? 1'-ziś 0 godz. 19,15 sztuka Maxwell Anderso-1 n.e. Poza tym dużym zain.teresowani€m cies.zy 

n? „JOANNA z LOTARYNGII'' z Ireną E1ch)e 1 s:ę ply.wamc •. ~atom 1ast. na zawodach szerm1er 
rowną w roli tytułowej . Urt?iał biorą: Stan!- czych 1 Zćllpasn 1czych w1dowma iest prawie pu 
sław Bugajski, Stanisław Daczyński, Jerzy Du sta. 
szyński, Halma Gluszkówn;i Czesław Guzek, 
Wanda Jakub1ńska, Jan11s2 Jaroń. Michał Me-

nię, ~tórą zapalono. drugi z.riicz olimpij~ki. W W ramach drugiej rundy rozgrywek w pi1~ 
chw•I: zapalenia znicz~ wypuszczono k~lkaset wodnej odbędą s : ę następu j ące spotkania: Hi­
gołęb1 .oraz. rozl7gly 61ę strzały armatnie. Na si,pania - Indie, USA - Szwecja, Egi.pt -
obwarou . za wodo w obecnych było ponad 20 I Arqentyna, Jugoslawia - Węgry. 

KUCHNIA POLSKA - PALCE LIZAC! 

lina, Adam · Mikołajewski, fddeusz Schmidt, Niezadowolenie z kwater wykazują Anglicy 
tys. w1dzow. ~ Ponadto rozegrane zostaną spotkania mię· 

dzy Urugwajem i Szwa;<:aui ą fi.raz Australią ł 

Ewa Szumańska 1 Ludwik Tatarski. i Kanadyjczycy. W miejscu, gdzie mieszkają, · ZATOPEK KAPITANEM ~ G~ecją. Drużyny te zostały w I rundzie wyeli-
Reżyseria Erwina Axera, komporzyC]a pia-I panuje od wczesnego rana do późnej nocy nie 

styczna Otto Axera. ustanny hałas, wywołany pużym ruchem samo-
Kasa czynna od 11 do 13 i od J ~ chodowym. Pływak a•ngielski Roy Romain po 

kilku nieprzespanych nocach ucie.kl do domu. 
Na szczę5cie mieszka on w Londynie. 

Zwycięz.ca olimpijski w biegu na 10 tys. m. I mmowane. 

Emil Zatopek„ który jest porucmHdem armii KPT GRUT (SZWECJA) PROWADZI W 5-CIO 
czechosłowackiej, mianowany zostaj k,apita- · · BOJU 

LETNI TEATR „OSA" 
Zachodnia 43, tel. 140-09 

19.30 punkt. Komedia muzyczna R. Be­
nackiego pt. „Rozkoszna dziewczyna". 

Ił. .l\lakowska w roli tytułowej oraz 
B. Halmirska, St. Piasecka, W. Brzeziński, 
M. Dąbrowski, Wł. Kwaskowski, T. Wo­
łowski, L. Sadurski i inni. 

Reżyser: T. Wołowski. - Orkiestra pod 
batutą Z. Wiehlera. - Dekoracje: J. Galew­
ski. - Tańce L. Sadurski. - Nowa wysta­
wa. - Modne stroje. 

cal NA 
ADRIA - „W imię życia" 

godz. 18, 20.30: w niedz. 15.30. 
~ALTYK - „Dragonwyck" 

godz. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 
BAJKA - „Rosanna siedmiu księżyców" 

godz. 17.30, 20, w niedz. 15. 
GDYNIA - Kino nieczynne - na cz.as re­

montu Program Ak:ualności przea1esiono 
do kina „Hel''. 

HEL - „Program aktualności krajowych 
i zagranicznych .Nr 23" 
godz. 11, 12, 13. 14, w niedz. 11, 12. 

HEL (dla młodzieżv) „Nicholas Nicleby" 
godz. 15.30. 18. 20.30. w niedz. 13. 

MUZA - •. Bitwa o szyny" 
godz. 18, 20, w niedz. 16. 

POLONIA - „W pogoni za mężem" 
godz. 16, 18.30. 21, w niedz. 13.30. 

PRZFDWIO~NI'Ji: - „Postrach mórz" 
godz. 17.30, 20, w niedz. 15.30 

ROBOTNIK - „800-lecie Moskwy" 
dodatek: Przegląd Sportowv Nr 8 
godz. 17, 19, 21. w niedz. 15. 

ROMA - „Zagubione dni" 
godz. 18, 20, w niech. 15.30 

R.EKORD - .. Gasnący płomień" 
godz. 18, 20.30, w niedz. 15.30 

STYLOWY - Melodia Serc" 
godz. 16. 18.30, 21. w niedz. 13.30. 

SWIT - „Monsieur La Souris" 
godz. 18, 20.30, w niedz. 15.30. 

TĘ}CZA - „Wakacje" 
godz. 17, 19, 21: w niedz. 15. 

TATRY (w ogrodzie) - „W pogoni za mę-
żem" • 
godz. 15.30. 18. 20.30. w niedz. 13. 

WISŁA - .Moia miła" 
godz. 17, ·rn, 21, w nic<lz. pocz. o godz. 15. 

WLóKNIARZ - „Okoliczności łagodzące" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15. 

Gościnne w~stępy 
kr.akowskiego ~eatru 

Powszechnego" w Łodzt 
Dnia 4-go sierpnia rozpoczęły się w Teatrze 

Powszechnym przy ul. 11 Listopada 21 go­
ścinne występy doskonałego zespołu teatru 
krakowskiego w arcywesolej sztuce G. Zapol 
skiej p. t. „żabusia". Na czele zespołu w roli 
tytułowej Irena Górska, znana w Lodzi z 
wysfępów w „Uczniu Diabła", „Lekkomyśl­
ne.i Siostrze" itd. Jest to nailepsza kreacja 
aktorska tei wybitnej artystki młodego po­
kolenia. Pełna dowcipu i czaru „żabusi<:" 
wywołuje huragany oklasków rozbawione.i 
widowni. Obok Górskiej występują znani 
artyści scen krakowskich i warszawskich: 
E. Drozdowska, H. Krzywicka, M. Stróżyń­
ska, z. Truszkow·ska, J. Zarubin, J. Dwor­
nicki, Z. Filus, Z. Kestowicz. 

PODZIĘKOWANIE 

Robotniczo Towarzvstwo Przyjaciół Dzie­
ci, Oddział w Łodzi wyraża Dyrektorowi 
Okręg. Poczt i Telegra.rów ob. Stefanowi 
KLIM:ASZEWSKIEM:U serdeczne podzięko­
wanie za życzliwe ofiarowanie środków lo­
komocji przy przewożeniu dzieci na Kolo­
uia Letnie. 

Najstarszym zawodnikiem, który z.dobył me 
dal olimpijski jest 48-letni Anglik John5on. 
Za j ął on trzecie miejsce· w chodzie na 50 kim. 
Cała prasa a.ngielska na czołowych m1e1-

scach zamieszcza fotografię i życio1rys sprjnte­
ra Corguodale, zachwycając się jego sukce­
sem. Jak wiadomo, Co·rguodaJe zajął w ł>iegu 
na !OO rntr. dopiero czwatre miej5ce. 

Zawodnicy polscv crują się doskonale. Ło­
mowski zrezygnował jak wiadomo, z rztttu dys 
kiem przy.go.towują: się do rzutu kulą. 

Kuchnia polska, którą opiekuje się dyr. Za­
płatka jest z,nakomita, czego dowodem jest nad 
waga u wszystkich niemal bokserów. Nadwa­
ga jest co prawda niewieJka, tym niemniej 
racje żywnościowe zostały im zmniejsz.one. 

nem. Telegram z zawiadomieniem o awansie 
przysłał generał Svoboda - minister Obro111v 
Narodowej Czechosłowacji do ambasady CSR 
w Londynie. 

SZTAFETY RUSZYŁY ZE ST ARTU 

W zawodach pływackich irozegranb półfina­
ły w sztafecie 4 razy 200 mtr. Do finału z.akwa 
lifikowały się 3 pierwsze zespoły z dwóch 
przedbiegów oraz. 2 dalsze z najleps.zymi cza­
sami. Grupę finałową stanowią: WP.qry, USA 
Argentyna, Brazylia, Francja, Jugosławia. 
Szwecja, Meiksyk. 

W eliminacjach uzyiska:no następujące wy­
niki: 

I przedbieg: 1) Węgry - 8:53,6 min„ 2) USA 
8:55,9, 3) Argentyna - 9:16,9, 4) Brazylia -
9:19,9 min. 

W sobotę rozpoczyna siQ 
olimpijski turniej bokserski 

Olimpijski turniej bokserski ,który roz.pocz 
nie s:<> w sobotę 7 bm„ zgromadził relrnrdową 
ilość 302 zawodników. Najliczniej obsadzone 
są wagi lżejsze: pióilkowa - 45 zawodników, 
lekka - 43 i kogucia - 42. Wagi średnia i 
ciężka są najsłabiej obsadzone, startuje w nieb 
po 33 zawodników. 
Najliczniejszą ekipę wystawili Amerykanie 

którzy do każdej kategorii zgłosili po 2-ch 
bokserów. 

• 
Na skutek pro.testu złożonego przez kierow-

nictwo ~<py norweskiej, międzynarodowa ko­
mis ia sędziowska z.mien i ła kolejność zawodni· 
ków, którzy zajęli 4 i 5 miejsce w biegu na 
10.000 mtr., przyznając 4-te miejsce Stokkeno­
wi (Norwegia), piąte z.aś Dennolfenowi (Szwe­
cja). Na zmianę decyzji sędziów, którzy po­
czątkowo mylnie sklasyfikowali zawodników 
wpłynął protest kierownictwa norweskiego, 
stwierdza jący, że Stokken wyminął Szweda 
na ostatnich 150 m. przed taśmą oraz oświad­
czen ie Dennolfena (złożone bezpośrednio po 
biegu), że przyszedł na metę na 5·tej pozycji. 

Pływacy zaprzeczają pogłoskom 
u nich źle się dzieje • ze 

Od Łódzkieoo Okręgowego Związku Pły­
wackiego otrzymaliśmy list, w którym zauząd 
dementuje krążące od dłuższego czasu w Ło­
dz,i pogłoski o tarciach i niesnaskach wśród 

łódzki.eh pływaków. 
Przesunięcia personalne w Zarządzie wyni­

kły nie na skutek nieporozumień w ło11ie za­
rządu, lecz wskutek przyczyn z11pelnie innych, 

jak zmiany miejsca zamieszikania, c:z.y m1e1sca 
pracy. Zebrania zarządu odbywają się regular­
nie przy licunym udziale czołnków. 

Na zakończenie ŁOZP wyjaśnia, że udzielo­
ną ob. Leśkierw1czqwi naganę za absencję na 
zebraniach, wobec złożenia przez tegoż wystar 
czającego usprawiedliwienia - pos!ć!Jilowił cof 
nąć. 

Nowe rekordq 
strzelców radzieck·ch 

MOSKWA (obsł. wł.) - 286 czołowych uzyskał 541 pkt. Jia 600 możliwych. Wynik ~en 
strzelców radzieckich wz.ięło udział w za.koń- jest o 2 pkt~ lepszy od dotychczasowego rek.or 

. czonych tu zawodach ,zorgani'lowanych z oka du ZSRR, a o 1 t pkt. od reko·rdu św.iatorwego. 

zji 25-lecia klubu „Dynamo". Zawody stały na Wynik Dołgoł>orodowa w strzeliililiu z pozycji 
1 bardz,o wysokim poziomie. Wystarczy powie- leżącej - 194 pkt., poprawia rekord ZSRR w 

d.zieć, że wyłoniły one 8-miu nowych rekor· tej konkurencj i o 1 pkt. 
dzistów Związku Radzieckiego. Cztery z. uzy- W s.trzelaniu zesoołowym na 300 mtr. 'Z 3-ch 
skanych W}"llików znacznie przewyższają ofi- . pozycji drużyna „Dynamo" us·taliła nowy re­
cjalne rekordv świa.towe. kord radziecki, o 9 pkt. lepszy od poprzednie-

Pierwsze mjejsce w s·trzelaniu z 3-ch pozy- qo, uzyskując łącz.nie 2618 pkt. na 3000 możli­
cji (stojąca, klęcząca i leżąca) z karabinu na wvch. I w tej konkurencj.i zostci. ł przekroczony 
odległość 600 mtr. zajął Dołgoborodow, który' rekord świat!l, który wynosi 2607 pkt. 

I. mbasador RP 
uzy" mu je naszych ni mpi'czyk~w 

Ił/o OliD1niadzie 

Wiochy grom ą USA 9:0 
Cztery ostatnie spotkania pierwszej rundy 

o'limpijsk.iego turnieju pilllkarskieogo IPIZY,nio­
sły następujące wyniki: 

Po trzech konkurencjach w pięcioboju no· 
woczesnym prowadzi nadal kpt. Grut (Szwe­
cja), który zajął 6 miejsce w strzelć!Jniu z pisto 
!etu. Po jeździe konnej na przełaj, plywaniu 
i strzelaniu z pistoletu kpt. Grut ma ooecnie 
7 pkt. karnych. Da:lsze miejsca zajmują: 2) Ma 
jor Moore (USA) - 26 pkt. karnych, 3) por. 
Riem (Sz•wa jcar;a) - 29 pkt. k„ 4) por. Gar­
dien (Szwecja) - 33 pkt. k., 5) mjr. Larra.a 
(Finlandia) - 3? pkt. k. 

KŁOPOT ZE STRZELCAMI 

Jak podaliśmy, w strzelaniu z pistoletów na 
50 m. trzech zawodników uplasowało się na 
drug im miejscu, ma iąc jednakową ilość pun­
któw. Ponieważ jedn:ik miejsca muszą być 
ściśle oznaczone, gdyż są punktowane, a na­
wet nagradzane medalami, Komisja Sędziow­
ska ustaliła oficjaln:e nastęou iącą kolejność: 
2) Schryder (Szwajcaria). 3) Ullman (Szwecja), 
4) Benner (USA). 

Patsy Elsener (USA) nie ma wiele SZClil3 na 
zdobycie medalu olimpijskiego, ale wiele n.a 
zdobycie tytułu Mi8 Olimpiady Londyńskiej. 

Z akdi nauki vhwanirt 

Dali dobry 1?rzy !<ład 

Dzisiaj w środę, jak donoszą z Londynu. ca­
la nas12.a ekipa o.Jimpijeka zoj;tanie przyjęta 

przez ambasadora R, P. w Londynie Je1rzego 
Michałowskiego. 

W ramach akcji Mć!JSowej Nauki Pływania 

na baseinie Polskiej YMCA w Łodzi w dniu 
31.7.48 r. poddali się próbie sprawności pły­

wa.okiej z wynikiem pomyślnym wszyscy ~z!on 
kowie Łódzkiego Wojewódzkiego Komitetu 

Szwecja - Austria 3:0· (2:0), Włochy - Ak ·· M · N k' Pl · 
USA 9:0 (2:0), Turcja - Chiny 4:0 (1 :0), Ko- CJl asowe·J au 1 ywama. 

Dzisiaj w Londynie rea - Meksyk 5:3 (2:1). 

Dzisiaj z zawod.niików polskich startuje w z • • KS S • 
Londynie Nowakowa w skoku w dal. Poza tym ZJ.)Cla DOZYWC'Zl} 

~~j~~~~ dzisie~sz.ych ~o.nku~encji jest. nastę- Zebranie prłkarzy 
Przed połudI11em: eLlmmaCJe w rzucie osz- K' . S k „ P'łk· N · . z Kl b 

Kino »\VL KNIARZ~\ 

DZIS PREl\IIERA! 
BEZROSKIEJ KOMEDII 

FRANCUSKIE.J czepPm 1erowmctwo e <:Jl 1 1 oz.nei w. u u 

Po p~ludn iu: przedbiegi na 400 i 1.500 mtr„ Sporto~ego. „Spożywcy" zawiadamia s";ych OKOLICZNOSCI ŁAGODZĄCE" 
półfinały i fmał w biegu na l 10 mLr. przez j członkow, ze zebra1111e odbę~z 1e się ·w dniu 41 .!:<: 

11 
płotki, finał rZ'JUtu oszczepem, finał biegu 80 5 erpma 1948 r. 0 godz. l6-eJ. J eh · , . 
mtr: przez płobk.i kobiet, finał pchniecia kula !'rosimy o punktualne il)rzybycie. ~W rolach głown. • ~r~~~YSIMON 

-kobiet i finał skoku w dal kobiet. ' D-018993 1 ~ 

----------------~~~------
• 
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